inistracia w Łodzi, 


RATS 


enie 10.20. > 


piuóć io. 


Marji 26; Tomaszów: 1 F, - Gomuliński; 


TERENY showa 
zini 


Łowicz 


Nie powinna była jednak narodowa. de 
„mokracja i jej organy polityków innego p 
glądu wyzywać od. „zdrajców“, „Sprzedawcz 
"ków", „przekupionych! i t..p. 

Narodowa. demokracja bowiem 
przecież „zdradziła”, „Sprzed iala“ 
głość, wolność, i 
poszła za radą Romana Dmowskiego W r. i 
tego Dmowskiego, który wierzył Mienszyi 
wom, Bobryńskim i innym nieprzyjacioło 


- Pod. powyżsejią tytule m 
samieścił AB z „Prawdy, s 


nawiają się, lub w. życiu tem ucz 
zy przeważnie znane ogólnie. Al 


aa gdy saa, któr 
okoliczności nienaturalnych, © si lki: 
wpływem w warstwach - szerokich, „używa tych f 
wpływów na prowadzenie tych warstw po drodze. 
złudzeń i zalecając im bezczynność, bezwła 
jako najlepszy środek na pozyskanie. lepszej przy-. 
szłości. Przeciwdziałać temu — to obowiązek każe 
dego; komu dobro kraju i narodu. leży na. sercu. 
Ten cel ma na widoku akon któ poniže} przy” > 
Ser: R a | 


ruskich", 


SR, Przy niecnych zaborach, doś 
się największa część ziem . 


kolenia nasze, nie umiejące czytać ni pisać po 
Warszawą. Ona: miała zach. 


polsku, zacznie: moskwiczyć i niszczyć, aby nas 
aitopić w morzu wš 
B 


j wad wojnę. ze. sear sąsia- 
dami . paee a i wszystkiemi  partjami 


Award tn 
na udzielenie „walna 
Powstała partja narodowo. 
W latach 1894 do 1900 jej. 
Wszechpolski,. wydawany Ww 
względną głosił walkę przeci 
mu. caratowi, jako najwięcej 
ród polski i jego duszę. . P> ati 
Nadeszła wojna. rosyjsko: - japoń 
1905. Pobita Rosja dała trochę wolnoś 
wołała parlament (dumę)... Wtędj naro 
demokracja panowała w Król. Polg skje 
była jej taktyka? 


nej drodze: „mogą. pracow ać dla Polski. Kto te- 
go nie rozumie, ten nie. powinien wyrywać się 
do kierownictwa w. polityce, ale siedzieć za 
piecem. Przebiegła polityka korzysta z ru- 
chów odmiennych, a nawet z nimi się A 
miewa, --'dla wspólnego 

„Tego - nie. rozum 
ci — i do dziś nie rozur 
skiem, ani gdzieindziej. ABE ' 

Wierzy i Dmowski i inni'w Rosję i en- 
tenię... I zawiedł 
szedł Dmowski z kraj 
a z.za.granicy próbował kierować polityką kra- 
jową. Ale mu się-nić nie udawalo; ani jego 
przyjaciołom. © = 


wym, za wydatkami wojekowangi:ł L innemi 
an omi | e onnan oriai yk 


© - „wrogiej PRERA Ata | i a | 
rawach narodu, : bo sa- 
kumali się” z ARE wojny. Polska z woli 
og] cją (częścią) Rosji, a nie pańsiwem nitpodle- 
| giem. To należy sobię: uprzykininić i ozwsżyć 
należycie. 

Czy więc sa było na Rosję liczyć, z nią 
wiązać się, na nią przysięgać? 

"Mimo tejo agencja: ło: 
przeszkadzali powsłającej na mocy manifestu 
z dnia 5 listopada 1916 r 
na to najwięk kszy nasz pi 
i nazwał to nikcze 
'kracja zatajała to prze 
mi. Lud polski ni 
Sienkiewicz aen 
polskiego, że więe prato 
po myśli. jego, e gładz 
wsteją -cej, a pry 


Sienkiewicz 
"Na odówa: demo- 
ikami swoi- 


a: jąc pono o list do Wars 
> emokracji Gai 


sama 
niepodle- 
swobodę narodu i Polski, guy 


Polaków. A właśnie Mieńszykow, Bobryński | 
it. p. pragnęli Polaków żzmoskwiczyć, przero+ | 
bić ich na Rosjan, ażeby „matuszka. Rosija” | 
miała jaknajwięcej. pW zy RÓW auno 


KARNE 
„dopóki czas, a nie: 
ocalenie Spolecren- > 

i J: na slowa. bolszewika pelskiego p. Bobińskie- 


polskiemi w SEAN Ona c poniża, PA. | 


nieją, ani y Ww Król. Pol- 
szysty strasznie. Wy- 


„WraŻ ze. zwolennikami, 


W „grudniu 1916 br. Zygmunt Wielopol- i 
| Re. Polska Rn 


cara miata A powin- | 


zańska i- Drowski 


wska 66. 


3 Admin, 


"Zresztą nawet taką taktykę (posiępowa- SE 
nie) możnaby od biedy zrozumieć, byleby nas | 
rodowi demokraci byli pozostawili w spoko* | 
ju tych, którzy byli innego zdania, Obawiając | 
się niezmiernej już potęgi ówczesnej Rosji, li- | 
| czącej -180 miljonów ludności (przyrost: rocz- 
-ny okolo 7 miljonów — a więc w 25 latach nó- | 
| we 180 miljonów). pozmaiei poważni politycy | 
j | doszli do przekonania, że Rosja następne -po- |. 


Polsce Oburzył się - 


` dział. 
zagarnięcia wplywów bolszewicy rosyjscy od- 


ron Warecka 1, 
s, Kredyt OWA TB 


Ema Plock.“; 


kiem pod daben. gdyby bylo wojsko jaknaj. 
iczniejsze... Tymczasem? | 
Teraz nawrócili! Oby szczerze | Aby nie w 


chęci rządzenia w kraju po swojemu, bo co do 
tego okazali się calkiem niezdolni. Każdy ich 


krok Król. Polskiemu tylko szkodę przyniósł. 
bo pracy kierującej przeto trzeba ludzi in- 
nych, tych, którzy dółąd budowali i mądrze 
postępujące, 
jacej Polsce. 


i erem ESN 


Rewolucja analfabetów. 


W pewnym EE dzienniku uka- 


zała się próba przyrównania rewolucji bolsze- 


wickiej w Rosji do słynnego okresu jakobiń- 


skiego podczas wielkiej rewolucji francuskiej, - 
Autor tego porównawczego zestawienia, Za-. 
-pewniwszy, że jakobinizm odrodził Francję i 
"świat cały (mała pomyłka — bo to była zasłu- 


ga nie jakobinizmu, ale całej kultury francu- 


skiej), wyraża przypuszczenie, że po rewolu- 

| eji bolszewickiej w Tai nastąpią nowe czasy 

| dla świata. | 

skrocie. Siły po teg! 
ilionowa miałaby . 


dy, gdy w narodzie były zadatki kultury. 
" Tymczasem w Rosji tej kultury braknie. 
Stwierdza to ten.sam dziennik, powołując się 


go, że w Rosji braknie inteligencji, żeby pro- 


| wadzić ciemne masy ludu po drodze odro- 
| dzenia bolszewickiego. | 


Rosja zatem jest pełna ciemnego motło- 


chu i cierpi na brak inteligentnych kierowni- 
ków I w takim kraju wybucha rewolucja po-. 
_lityczna, a potem socjalna, czyli bolszewicka, 


Rewolucji socjalnej w tym duchu nie bę- 
dzie weale w kulturalnych krajach Europy, 
gdzie każdy umie czytać i piząć. Jakim sposo- 
bem tak skomplikowana reforma całego ukla- 
du społecznego, jak socjalna, mogłaby udać 
się w ciemnej Rosji, gdzie jest 90 proe. anal- 
fabetów? | 


`P, Bobiński biada, a warszawski sieni 
zauważa, że każda rewolucja jest burzą, zaś. 


burza niszczy, aby tworzyć i dlatego w Rosji: 
dzieją się wypadki, podobne do burzy, ale po- 
tem będzie „odrodzenie. 


W spoleczeństwach ludzkich taka niszczy- 
cielska „bu rza“ może być tylko tem wytłoma- 
czona, że twórcy tej „buszy” stracili nad nią. 
wpływ i rozpęi awszy złe instynkty w cieme' 


nych masach, nie umieją ich poskromić. Pod- 
paliwszy gmach, utrzymują, że to nie oni win- 
ni, ale pożar. 

= Czyż bolszewicy nie wiedzieli, że Rosja 
jest ciemna, że tłumy robotników, żołnierzy i 


włościan — to rzesza nieuków? Wiedzieli do-. 
trze, bo nie było żadnego. choć trochę inteli- 


gentnego człowieka, któryby o łem nie wie- 
Ale w fanaty zmie partyjnym i w ćelu 


razu rzucili w tłumy hasło, że cała władza na- 


leży do wlościan, robotników i żołnierzy, że 


należy ich uzbroić przeciwko klasom majęt- 
nym i „tępi 6 „burżuazię”, do której należala 
faktycznie większość rosyjskiej inteligencii. 

- Morderstwa. były odpowiedzią ciemnych 
ilumów, Tak one zrozumiały hasla bolszewie- 


kie. Masowe zabijanie olicerów w wojsku i 


- flocie — to był poczatek, a potem przyszły 


morderstwa właścicieli 


|, | równując ich do francuskich jakobinów. Ów- 
ie | ozesną kultura francuskiego spólęczeństya i | 


nych, lekarzy, nauczycieli, Nie wyrżnięto oczy” 
wiście wszy stkich. ale wielu — i to w imię ha- | 


seł bolszewickich. Rząd bolszewicki ogłosił 
konfiskatę kapitalów prywatnych, a jednocze-- 
śnie po całej Rosji trwało masowe ograbianie 
majętniejszych przez motloch. Majętnieęj: o 
"a więc intel gentniejszych, bo w oczach moto 


ebu. każdy inteligent był "burżuj em" 


Współpracownik warszawskiego pisma | 


zrobił zaszczyt rosyjskim bolszey ikom, 


ludu jednak stała o niebo. „Wyżej od dzisie 
go rosy iskiero ` nieretwa i 


usuwali kamienie z. drogi powsta- 


S2) rewolucję, e terra karol. i to kie wie- | 


ziemskich, duchow- 


Seg rnajne. 50 ten xn wiersz pełitowy apeu (na 
<- stronie sześć zepalt ). 

Detna 7 fen. za wyraz, najmniej ?5 fen. 
Nacestane (po tekście): Mk. 1.25 za wiersz petitowy fe'r. 4 spi 
Bekrolagly I Mk, za wiersz petitowy (str. 4 szp.). 
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i ciemno, | Francja | 


' i kraju skutki. 
| Ku do Buriana okaże się drugorzędną. Stosu: 
| nek ten bowiem będą Polacy ksztaltowali we- 


* ezp) 


Pabjaniczy ul. Zamkowa 11; oraz w. Sosnowcu, Kaiiszu | 
KANTORY: w Klalcach x W K i sziacl, w wawie, w Madkini, w rułtaski, ¥ W p seian a w Sieradzu i t. d. . 


niedługo tolerowała jakobinów i odrzuciła ich 


doktryny, a. nawet ukarała twórców śmiercią. 
"A współczesna Rosja poszła dalci, niż ją 
_ pohnęli „bolszewicey jakobini* — poszła w 0- 
tehlań anarchji, kiedy chłop grabi obywatela, 
robotnik rabuje fabrykanta, żołnierz morduje 
oficera. Napad czlowieka na człowieka przy- 
biera formy potworne. ; 

Tego nieszczęścia Rosja nie doznałaby, 
albo nie w tym stopniu, gdyby niebolszewiekie - 
doktryny, puszczone w ciemny tłum ischlebia- 
jące jego niskim insty nktom pod pozorem glo- 
szenia nowych prawd socjalnych. 

Jaki kraj — taka rewolucja. Czy w tak 
ciemnym kraju, jak Rosja, mogła zayść rewo- 
lucja na podobieństwo francuskiej? Zaszła o 
wiele gorsza, nędzniejsza i haniebniejsza w `: 
obiawach zdziczenia tłumów. I z pewnością 
ratunek Rosji leży nie w „odrodzeniu“ bolsze- 
wickiem, ale w stłumieniu, choćby siłą, całej. 
anarchii bolszewickiej i odrzuceniu rabunko- 
wych doktryn i wrogich inteligencji teoryj. 

Nie powinno pismo warszawskie pozogła- 
wiać swoim czytelnikom żądnych iluzyj co do 
"istotnej roli bolszewizmu rosyjskiego i nie u- 
 piększać go tytulem „burzy“, ale powiedzieć © = 
prosto, jak to uczynił. p. Bobiński, że jestt 
ruch ciemnego. motżochu, nie kierowanego j 
przez intelig i sę 


Baron Bien a sprawa Polski. 

Pod tytułem powy ższym „Gazeta Narodo- | 
"wa* zamieściła artykuł w którym między in- 
nemi stwierdza, że sprawa polska uległa roz- 
licznym zawikłaniom. 

Stąd wynika — pisze „Gazeta Narodową” 
— nieufność Polaków do Buriana, która doty» 
czy nie tyle jego osoby ile szans jego polityki. 
Szanse te — jak się rzekło — są dzisiaj mniej- 
sze niż kiedykolw iek. Niektórzy posuwają się 
w ocenie sytuacji nawet tak daleko, że obec- 
nie upatrują glówne niebezpieczeństwo dla 
rozwiązania sprawy polskiej z poszanowaniem 
elementarnych interesów polskich, więc prze. 
dewszystkiem niepodzielności Królestwa, wła: 
śnie ze strony Austrji. | 

W tych warunkach polityka polska w At 
strji staje wobec dylematu bardzo trudnego. 
Chcąc pozostać konsekwentną, musi ona zwal- 
czać każdego ministra, który nie potrafi lub 
nie zechce. pracować dla austro - polskiego, 
rozwiązania. Tymczasem spokojna ocena po- 
łożenia poucza każdego trzężwego polityka, 
że samo to rozwiązanie przesuwa się coraz 
bardziej w dziedzinę fikcji, których części owa 
realizacja moglaby być okupiona tylko tem lub 
innem słowem zamaskowanym podziałem 
Królestwa, czyli Masa lany być przez ogół pol- 
ski odrzucona jako najcięższa krzywda. 

- Zwalczać zaś ministra i każdoczesny rząd 
dlatego tylko, że nie osięga w sprawie pol 
skiej celu, który sami Polacy skłonni są coraz 
bardziej uważać za fikcję, to znaczy Sprowa- 
dzać politykę na tory. doktir; ynersiwa, które nie 
liezy się z życiem i jego wymaganiami. Jedno 
z dwojga: albo Austrja okaże się czynnikiem 
w sprawie polskiej, albo się nim nie okaże. 
Jeżeli się tym czynnikiem okaże, to wtedy po . 
lityka polska musi ocenić, czy jest ona czynni- 
kiem dodatnim czy ujemnym i wysnuć odpo- 
wiednie konsekwencje praktyczne z iej oceny. , 
Jeżeli zaś Austrja tym czy nnikiem w sprawie 
polskiej nie będzie "lub nie będzie w stopniu 
dostatecznym, to i tak jeszcze pozostaje ona 
nadal państwem, z którego losami związany 
jest los pięciu milionów Polaków. Wtedy kry- 
terjum stosunku do państwą Polacy muszą 
przenieść ze sfery jego polityki zagranicznej 
z powrotem do stety polity ki i stosunków wee 
wnętrznych i w tym zakresie odpowiedniemi 
metodami. osiągać pożadane dla społeczeństwa - 
W takim razie kwestja stosun- 


dlug każdoczesnego swożego stanowiska wos 
bee" Et madu w v ogólności. | 


Bnoiilrie w Matii 
Korespondent „Wossische a < don 
Wiednia: 
PEL W parlamencie św: się rókow 
zmierzające do umożliwienia zwo 
posłów. a 
Koło polskie omawiało onegdaj na w 
sek posła Lewensteina rezolucję, ż 
Koło weszło w porozumienie ze i 
stronnictwami Izby, w celu utworzenia rząd, 
który zobowiązałby się nie zmieniać w czasie 
wojny istniejącego stanu rzeczy, nie prowadzić 
walk narodowościowych i ograniczyć się wy- 
łącznie do konieczności państwowych, Ț 
Powzięcie takiej rezolucji byłoby natural- 
mie ostrem potępieniem gabinetu Seidlera, po- 
lączyłoby jednak Niemców, Polaków i Ukralń- 
sów w mocną większość rządową, która — w 
razie potrzeby —- wystąpiłaby przeciwko Cze- 
chom i Słowianom południowym. 
Nastrój w Kole Polskiem panował laki, że 
bezolucja posiadałą wszelkie szanse przejścia. 
Rząd wytężył wszelkie siły, by odłożyć 
głosowania nad nią j w międzyczasie przepro- 
wadzić nowe rokowania z Kołem. Usiłowania 
te zosłały uwieńczone skutkiem; glosowanie 
odbyć się ma dzisiaj, 
Natomiast Koło powzięło postanowienie 
zaprotestowania przeciwko temu, że hr. Czer- 
nin nie zaliczył Polaków do obrońców niena- 
ruszalności państwa. Prołest ten zawiera rów- 
nież żądanie udzielenia szczegółowych wyjaś- 
nień co do zamiaru podziału Galicji, oraz o- 
świadczenie, że tego rodzaju dążenia sprzeczne 
są z zapewnieniem cesarza Karola utrzymania 
kierunku polityki ces. Franciszka Józefa. Po- 
nowiono też protest PrI RG pomijaniu par- 
lamentu. ż 
Wciąż jeszcze nie jest pewnem, czy istnie- 
ją widoki, że Izba posłów istotnie będzie mo- 
- gla podjąć obrady w dniu i8-ym czerwca. Nie 
wiadomo też, czy w dniu otwarcia posiedzeń 
nie zajmie ław ministerjalny ch nowy skład 
gabinetu. 
Wielkie wzburzenie panuje w klubie cze- 
skim. Na wspolnem posiedzeniu Czechów i 
Słowian południowych postanowiono stosować 
względem rządu najostrzejszą opozycję. | 


Etha zaii krazowskich. 
- Wiedoń, 10 maja. 

„Polnische Nachrichten" donoszą: 

Na dzisiejszem posiedzeniu Kola polskie- 
go przyjęty został wniosek Grossa w sprawie 
wykroczeń krakowskich, iż Koło polskie z u- 
bolewaniem stwierdza, że policja krakowska 
biernością swoją i nieudcinością doprowadziła 
do wybuchu zamieszek antysemickich, które, 
rozpoczęte przez kilku wyrostków, przybrały 
rozmiary groźne i zmusiły wojsko do inter- 
wencji, 

Koło polskió nawołuje ludność i prasę do 
przedsięwzięcia wszelkich Środków, celem u- 
niknięcia powtórzenia się podobnych wypad- 
ków. 


-Pp 
l się również am 
-Asquith oświadczył, 
czy zupełnie prosty 


Sa E w gtpliwości 
OBÓZ AMUNICYJNY ZA FRONTEM. Ti sobie brać na swe barki 


Ilustracja 5 
który poza swym fr 
on, niemal nieu: 


Wojna spółczesna, w której biorą udział miljć 
nowe armie, wymsga olbrzymich urządzeń technic 
nych, które umożliw iałyby szybkie transporty 
i zaopatrywanie ich we wszystkie niezbędne me 
zjaly. 


Diwtażnzeie bar. Bora 
Budapeszt, 10 ma 
W  meleżiić z Bukaresztu do Wiedi 
minister spraw zagranicznych bar. Burian prz 
jal onegdaj delegację stoliey. 
Na mowę powiłalną burmistrza bar. Bt 
rian w dłuższem przemówieniu odpowiedz 
iż pokój z Rumunją ma soi waż 
znaczenie dla Węgier. ; P 
Wschodnia granica państwa otr: 
zupełne i ostateczne zabezpieczenie. -Sz 
p będą odtąd stać na straży pogra 
- Podlug przewidywań ludzkich w przysz 
ści nie będzie możliwy napad, podobny. do | 
padu 1916 r. Jest nadzieja, że w ślad za | 
kojem bukareszteńskim nastąpią rokowania 
gólne w celu przywrócenia pokoju cierpiące 
od 4-ch lat ludzkości calego globu i i zakończ 
nia BEA krwi. | 
- Król nasz korzystał dotychczas z każdej d 
móżliwości pokojowej i dziś jeszcze zdecydo-- 
wany jest niezłomnie do szukania sposobności 
porozumienia się z naszymi przeciwnikami, ceś 
lem zawarca możliwie honorowego, porosu- 
-miewawczego, trwałego pokoju. 

Czatujemy, że się tak wyrażę, na pokój, 
nie wiążąc się jednak żadnemi formułkami | o- 
 graniczającemi. SĘ 

Dotychczasowe sukcesy osiągnęliśmy pr 
zdecydowane wytrwanie. „Również i nadal 
będziemy trzymać w jednej ręce miecz, zaś w 
drugiej galązkę oliwną, 


będzie ne tr: 
drodze do pok 
s tater 


a 


est nadzieja połączenia 
ie wszystkich części Do- | 
sl odnosił się do tej myśli ką 


mni 


" Bukareszt, 10 maja. 
1 W. A. T). 


„rozwiązuje zal my i A 


Ma fonie a TE - 

| Berlin, 10 „maja. 
. Biuro Wolita komunikuje: o 
Podczas posuwania się - swego w łuku 


Ypres wojska niemieckie natrafiają na sporą 
pów zielskie 


Uład o jeńcach wojemych. 


_| czasu valk zeszłorocznych. } aleko w tyle po- 
Berlin, 10 maja. 


za ej „wiskami niemi jemi Aid tale n ma- | 


- Urzędowo. 

Rządy niemiecki i francuski GE 
ły układ o jeńcach wojennych i cywilnych, za- 
j warty w dniu 20-ym kwietnia r. b. na konfe- | 
rencji berneńskiej pomiędzy delegatami nie- 
mieckimi i francuskimi. 

Układ nabiera mocy z dniem 15-go b. m. 
Treść jego zostanie niebawem ogłoszona. 


Syin AIAUINIA 


s | | Genewa, 10 maja. 

„Ezcelsior” donosi, że książę Sykstus ; 
Bourbon i jego brat Ksawery objęli swe sta- 
nowiska w armji belgijskiej. 


Wojownicza Nicaragua. 
San Juan del Sur, 10 mają. 
Biuro Reułera donosi: 
| Nicaragua wypowiedziała Goe Niem 
som i ich A SZA 


tych w r. 1817. 


k va, 

Agencja Havasa Gda. o mającej masie 

pić ewakuacji Ypres. 

w doniestkńju tem wy. ażona jest obawa, | 

iż Haza Ulyite - Voormcerzele może być przeła- 

mana, poczem oświadcza, iż w tym wypadku 

nie udałoby się opróżnić Ypres, gdy tymcza- 

sem obecnie można tego dokonać bez żadnej 

trudności. z 

Dotychczas wróg wani tylko w paru 
punktach. z 


w rum „iGŚSKiE KB ; 
| poza Bukaresztem, przy > z za o 
| oświadczenie Baulfour'a, iż sojusz 


"W sprawie doniesieni ata i 10 | kamunją a Anglją zostaje utrzyma, iy 
i 2 9 
KN? Oświadczenie rurą! 


DA wiedzeniu wojay idara. 
wypo jay Niemcom przez Nieara zagranicznych Ariona rząd 
|. gue organ kanclerski „Nord. Allg. Zing.“ do- n GA a Y 
| nielstniejące. 
nosi, że w berlińskich kolach miarońajnych nie f z 
tyi cię | nie mara | 


mim | 
| Berlin, 10 maja. 
* qonsi: 


bach przybył wezorj do | 


Brotoda eux trwa 
a artylerji. 
Z reszty: fronta 


Pine 10: ma a 
: donoszą 8 maja pópołodni 
-. e stron -'ób 
akcja artylerji.. 
cod Avrey, - je 
Lac E Nie udało 8 y kilka anadi -N 
; jacielskich na. zachód’ ód Monta 


= “Berlin. (Urzędowo). 
PR: CETER donosi. dnia 


z roszty tron „bie nowe, 


Z sejmu. praski ego, 


Berlin. 10. maja (T: wb). -Sejm p 


| budżet sejmu. Potem przystąpiono. 
a pe | zé obred nad prawem o pożyczce kolejów 

jeńców. Pod wieczór i w 

wiałą się często walka 
między. Yzery a Oise. 
frontu. operacje wojenne. ograniczyły | 
się:: do walk; wywiadowczy BRAC 
z Z dńnych.: wni iT 


ciem czytaniu: Nastepnie uchwalono. wnic 
gek Hammera (kons) wraz z rezon 
komisji: "Następna posiedzenie odhęd 
się w niedzielę o. ES 1! rano. 


e | Powrót Kühlu 


| pierwszy rid 
DDORRDONERE m0) o | ai "stanu v. Kühlmann- dzis- o godzinie 10-6] 
a ai ue enatoryj rano przybył. na dworzec anhaleki. N 
iniy = spotkanie jego przybyli—kanelerz Rze 
* a. i Twigożorówjj, 

AR a Y parowy ow gali OCE 

Operin: (Urzędowo). Wielka. kwas |" e 
ira Glówna. donosi dnia 10 maja t wig- | 
GZOTET.. 


„ Qd harto RZEK: atak: częśc iowy 


© slatstowany wywi Id. 


|  Hopentaga, 410. „maja (T. wł). Polócić 
nia _-pólnócy od Albert. | burskie „Dielo naroda“ zamieściło ostat- . 
a Podobnież rozchwialy. się tatar: nio wywiad u kapitana Vennerstróma, 
cia” „francagkig. w tesle. Apronont, członka. szwedźkiego Czerwonego Krzyża, 


który., zwiedził w Niemczech 
jeńców rosyjskich. © 


„Komeni bat austejaoki. 


| * Wiedeń, Brzędow” 
maja: Lie 


Nie zaszły ważniejsze wy darzenia, 


donoszą 10 


jeńców rosyjskich w Niemezech. 


»acz 


“zer sztabu senerulnego. 


Rowy nimal 
RU awozdanić admiralicji niemi: kiej, 


| Berlin. 'Urzędowo: donoszą t0-naja: 
Aggięlskie morskie siły zbrojne w. duiu 
1 maja 6. godz. 3- dej nad ranem przed- | 
sięwzięły, po zaciekłem ostrzeliwaniu, „atak 
zagrodowy przeciwko Ostendzie. "Liczne 
okręty nieprzyjacielskie, które pod. osło- 
ną „sztucznej mgły. usiłowały wedrzeć się 
| do: „portu, „zostały odparte przez świetnie 
kierowany“ ogień naszych baterji nadbrze- 
żnych. Stary całkowicie zburzony- krążo- 
wnik poza wodami portu poszedł na. „dno. 
Wejście. do- „portu jest zupółnie wolne. 
Na pokładzie przyhołowanego okrętu zna- 
leziono tylko trupy. Dwaj pozostali przy 
życiu marynarze, którzy skoczyli w wodę, 
zostali. wzięci do niewoli... Według infor: 
mocji dotychczasowych conajmniej „dwie 
nieprzyjacielskie łodzie. motorowe zostały 
zńijszcżone; monitor zaś —=ciężko uszko- 
dzóny. _Usiłowanie zablokowania” wyjścia | 
z portu. zostało , znów całkowicie: udare- 
mnione. I tym razem przeciwnik. zupeł= 
nie. napróżno.. oddał na a ycie. ludz, 


oznajmił mu jasno i wyraźnie, 


>= w 


„rosyjskich *w Niemczech. 


we „sprawozdania. Czerwonego Krzyża. 


przyjaciele, znajddjących - 
czech. i. Austro: Węgrzech. jeńców rosyj 
„skich, lecz. pociechy tej skąpił im zarów - 
no. damy, jak. i obsgny rząd, „rosyjskie. 


 : i ; owa niemięck p- : olenderska. 


landją ma być: niebaw podpisana Po 
zostawało jeszcze do zał twienia kilka 
nieżńaczńych” formalności, które ubecnie 
soria już iegalowanap 


Treść odka r traki tatn; 


Perli, 1 ja. (W wł) Pólurzędo 


ski dodatek prawnó-polityczny do trakta: 
tu pokojowego pomiędzy Niemcami, Austro 
Węgrami, Bułg SE Turóją z jednej stro- 
nya Rumniją Z drugiej. „Traktat ów za- 
wiera 12 rozdz łów: i: Przywrócenie stosnn - 
yeh j konsularnych,szko- 
nie umów państwo 


wojennych | 
opieka nad powracającymi, DE tra- 
ktowanie statków rzecznych i innych środ- 
-ków komunikacyj: ych; będących we wła 
dzy. przeciwąika, niemieckie gminy ko- 
ścielne i szkoły, zabezpieczenie finanso - 
wych. zobowiązad Pant] i uchwały koń 
cower E PEAR | | 


K szet szłabu sdmicalieji. 


H ata Gy ma Zeetrige. 


Urzędowe donoszą 10. maja: | 
D. e W A RONA i wieczo- 


Rai tolek. Ę 
zd 3 CJE s ni 
A] ` ae 
as Wyrok, R 
. 
, 


a. ini B 


Berlin, 10. maja. {T ID z M | 


A kuściół y w TOR ‘niema nic, nowego p: „względem militar- 


brür ów; oraz woja nym do: donies ńia. Po przewrócie do 
dźiż + ky Lizer konanym: w łoni dü; w Kijowie panu- | 
LEE B. aef h żej je zupelny porządek Nawet sama tazńia 


na dokonala siębezpoważniejszego wzbu- 
"rzenia lub. dyskusji, za 
"dności ziemiańskiej - pa ia W przyszłość 
"Z kard nadzieją. | 

. Wskutek: żajęci: 
“pia węglowego - przez y 
trudności transportowe : 
-wózie z Ukrainy do” 


SU: maryn rki 
li Ba samolot: 


rieckiego zagle-~ 
raju prz 
rymie związane 


czy ż kwestją. 
a one a 


8 cznością z powodu zbun 


| nie obecnie ustalona. O: 


ski nchwalił dzisiaj w drugiem czytaniu 


które zostało przyjęte w. drugiem i w trze o 


Na 


szy, jak również: sekretarze stanu innych | 


obozy dla 
Ż wywiadu tego wy- 
nika, jakoby przedstawiciel szwedzkiego 
Czerwonego. Krzyża miał się „wyrazić bar- 
dza nięprzychylnić o` stanie i odżywianiu 


„Kapitan: Vennerstróm oświadcza, że 
interokutór „Jego. -najzupełniej fałszywie. 
oddał treść jero Wynńurzeń, gdyż podcz 8. 
rozmowy z dziennikarzem petersburskim 
że 0 ile- 
rosyjska opinja publiczna chce ściśle po- | 
informować się o istotńym stanie jeńców | 
| i Austro- We ` 
"4 grzech, to- wystarczy. jej czytać urzędo-- 


„Jakaż pociechę—dodał kapitan Ven- 
nerström—mügliby stąd czerpać krewni i 
się w «Nieme 


Berlin, 10 majatETs wł.) Biuro Wolt 
"fa dowiadnje się, iż nowa umowa z Ho- 


wó dpubikośćstę zośtał niemiecko rumuń- 


praw Pry wątnych, z 


i Gokan. cywilnych, 


liczne sfery. Ju: 


jska niemieckie 
prze- 

rýtorjów mo 'arstw 
AREA PRE: znacznie złagodzone: 


j rosyjskiej 
floty czarnomorskiej, "któ A. wo znacznej 
„mierze zagrażała dost: T 
nawet usiłowała mu Z 


dzić. 


łnie przeszko- 


Ukrainy zosta" 
prace zo- 
stały” już rozpoczęte. Spodziewać się rów- 
-nież należy, że niebawem rozpoczną się 


Tinja demórkańzj 


i Pap apies na | 


Rzym; 10 maja. (T. wł) Doniesienie 
agencji. Stefaniego: Papieskie „motu pro- 
prio“ posiada następująca hrzmienie: - 
5 4ty rok jest na schyłkn od chwili, 
gdy prawie w początka wojny. europej- 
skiej 
wyższego Urzędu Pasterskiego, 


e 


W ciągu. 


"ani na chwilę nie zaznały ukojenia. Wo. 


wraz ze Św. Piotrem powiedzieć mogli- 


by, kto gniewa sie, 
Korynt. 11), lecz my jednocześnie nie za- 
„niechaliśmy niczego, co tylko było możli- 
wem do uczynienia, 
w Świadomóści ‘naszego obowiązku apo. 
'stolskieco i. miłości Chrystusowej. Teraz 
; położenie -jest tego rodzaju, iż przvypomi 
„na ono starego króla Josepha, 


trudnościach: „Panie Boże, ojcże nasz! 
Jesteś Begiem w niebiesach i Panem nad 


jest w Twej dłoni, i nikt nie zdoła oprzeć 


wołanie nasze do Ciebie zwracaji, 
wysłuchasz. nas i będziesz ratował nas! 
Pania Roże, jesteś. ostatnią. ucieczką na- 


Twoje“. My oczekujemy tylko już od Niego 
samego: końca okropnej plagi, iż on, da- 
jąc złamanemu światu pokój, 
znowu wśród nas ludzi prawo miłości i 
sprawiedliwości. Lecz przedewszystkiem 
uależy złagodzić gniew Bosa, który przez 
tak wielkie zepsucie naszych lieznych 
występków został wielokrotnie obrażony. 
Skruszone i głębokie modły w okoliczno- 
ściach tych sprawią bardzo wielkie dzia- 
lanie, o-ila stanie się to z wielką wytrwa 


z: Mszy św. jest jeszcze. skuteczniejszą, 


nowicle to, že spokój i prawdziwa god 
ność. znowu. obejmą panowanie wśród 
ludów. | 

Wskutek tego zdaje się niezwykle 


sługi Kościała, ażeby w tym samym cza: 
sie "odprawić uroczyście msze Św. ze mną. 


"rządzamy, by w dniu. 29 czerwca, w dniu 
św. Piotra i Pawła, opiekunów chrześcjań- 
„stwa, wszyscy kapłani odprawili mszę św. 
(dla landu i świętą ofiarę poświęcili na 
wspomnianą intencje. Cały świat i wszyscy 


ry zlączą swe intencje z naszemi, a wów- 


do serca Boskiego 


wistnienie życzenia Laniela: justicia et 
pax paoulanzę sunt! SSA 


. zgcje te ze Tam na honor i * bezpie- 
:czeństwo nie nadawały sią do dyskusji. 
'Co zaś do. Sytnacji obecnej, to wszelka 
o czem wie każdy, 
jest niemożliwą, ponieważ kraj oczekuje 
największy kryzys, jaki kiedykolwiek wy- 
"darzył się w dziejach. jego. Dopóki duch 
militarny w Niemczech. nie osłabnie, An- 


nia wody, a 


| również pertraktacje Pomiędzy Wiolkoro- 
1 sia a i A 


cbjelismy z nfnością ciężary Naj- | 
„możność wyjawienia swych 


| Lansdowne. protestował również przeciw- 


Galero tego czasu, gd zaciekłość wojen= 
| ; j ko temu, by: miano przeszkadza a6 ludziom 


| na tylko. wzmagała się jeszcze ustawicz- 
„nie, cierpienia naszego serca papieskiego. 


bee okropnego zła, jakie nagromadziłu 


„się wskutek zacietości przeciwników, od-. 
5 'czuwalismy nietylko ból każdego, tak iż 


amia Z Tukaresztn, 


Berlin, 10 maja (T. wH). Sekretarz |. 


byśmy: Kto jest slaby, ja nie jestem sła- | 
a ja nie: plong (2 


ażeby pośredniczyć | ` 


jak wy- i 
krzykiwał w najbardziej zatrważających | 


wszystkie królestwa i ludy. Siła i władza. 


sie Tobie, W trwogach naszych będziemy 


a Ty. dym świecie bardzo wielkie. 


rice mówi o sile hojowej, to rozróżnia on 


szą! Dlatego oddajemy się teraz w rece 


podniesie 


łością i ufnością. Ale dla Kościoła ofiara. 


ażeby uczynić się godnym Łaski Boskiej. - 
'Lecz jakaż potrzeba może być koniecz-- 
niejszą, niż wszystko obejmujące, a mia: 


George "powiedział: 
Maurice był. 
wym jest wniosek, jakoby brał udział w. 


ważnem wezwać w tym celu wszystkie Nie 


Następnie niniejszem „motu proprio“ za. 


kapłani winni wiedzieć poza tem, że uczy 
nią nam bardzo wielką przyjemność, jet 
żeli w dnin tym przy składaniu św. ofla- 


czas całe duchowieństwo katolickie wraz 
ze Swym Najwyższym Pasterzem katolic 
kim ofiaruje na wszystkich ołtarzach na 
całej ziemi hostję zmiłowania i miłości i: 
w ten sposób z gorliwością przypadnie 
Tem większą będzie. 
wtedy moja nadzieja, że ujrzę urzeczy- 


propozycja pokoju, 


glja nia może spodziewać się osiągnięcia 


zaszćzytnego i trwałego pokoju: 


W toku rozpraw. zabierał głos rów- 
nież lord Lansdowne, który oznajmił ka- 


„tegorycznie, iż pokój porozumienia. jest. 
{į jedyną drogą do zaszczytnego i pewnego 
"| zakończenia wojny, ponieważ obecnie je- 
|dyna inna możliwość, a mianowicie poli- 
tyka Loyda Gecrge'a, poniosła: dotkliwy 
j cios, przewidzieć nie można Wszelką in: 

DĄ, myśl należy odrzucić, Niezwykle ubo- 
„| lewać nąleży, że już % góry odpycha się 


każdego pośredńika, zanim ma on jeszcze | 


warunków: 


rozsądnym w. wypowiadanin: się dlatego 
tylkó, że wedlug ich zdania należy Za- 
wrzeć pokój poroznmienia. W Niemczech 


i Austro-Węgrzech wzrasta jednak rów- 
„nież przekonanie, ża. hlufy muszą mieć 


koniec oraz że dano zwieść sie co dos 


przyczyn wojny. Lansdowne uważa sobis 


za obowiązek dodać temn poglądowi pod- 
niety i wzmocnić ro, mówił z wielką po- 
| wagą iz wielką siłą przekonywającą. | 
Podobież lord Lauburne oznajmił, iż 


obowiązkiem każdego jest przyczynić się 


do tego, by osiągnąć zdołano pokój szybki 


i zaszczytny. 


i Izby amin, 


"Londyn, 10 maja. (T. wł) W Tzbie 
gmin Lloyd George powiedział, co naste- 
puje: Zwiększenie kontygensu armji w m 
1916 w zestawieniu z r. 1917 było w. ca- 
Jeżeli Mau- 


walezących od niewałczących. Chee przez 
to zauważyć, że nie zgadzam się na tę 
napaść, 
który w dziesięć dni po mej mowie nad- 


szedł od oddziału Maurice'a i był podpi- 
Gło- 


sany- przez jego przedstawiciela.: 
Z „następującego -spr awozdania wy- 


"nika, żę sila bojowa armii angielskiej w. 
dniu 1 stycznia 1918 była większą, niż 
w dniu 1 stycznia r. 1917. Najdokładniej- 


sze cyfry dla zestawienia sił zbrojnych 
nieprzyjacielskich i sprzymierzonych na- 


„który nie wniósł jednak. Ża- 
dnych: sprostowań, | 

Co do rozciągłości frontu Lloyd 
Słusznem 
w. Wersalu, lecz niewlaści- 
obradach nad rozszerzeniem frontg.. 
było go tam, nie bylo ga w sali obrad, 
był jednakże w tej samej części budynku. 


Na posiedzeniach rady wojennej w Wer- 
salu nie byłe nigdy o tem mowy. Co do: 
rozszerzenia frontu Gouegha nastąpiło po-. 
rozumienie pomiędzy Haigiem i Petainem. 
Było ono już faktem dokonanym, zanim 


zebrała się rada wojenna. 


lecz pragnę odczytać dokument, 


jest, że: 


'deszły od Maurice'a Dane, dotyczące dye 
"wizji w Mezopotatżji 

ułożone w. gabinecie wojennym w obeeno- 
(ści Maurice'a 


i Egipcie, zostały 


. Spory te wprowadzają zamet i "ta e 


mują pracę. 
armji są zagrożone. Powróciłem właśnie 
z Francji, odwiedziłem kilku generałów, 
a oni powiedzieli mi, 
milczeniu 
W. imie- 
niu ojczyzny „paszej,. której los waży się 
teraz iw ciągu ` tygodni najbliższych, 
proszę, by uczyniono koniec tym napa; 
ścióm. : 

Po dalsżych obradech, 


o czem już 


doniesiono, wniosek Asqnitha został od- 


8 NE, 


Na minie. 


ionin, 16 maja (T. wł). _Adinira a 
Angielski wyławiacz min w. 


lieja donosi: 
dniu 1 maja najechał na minę i zatonął. 
Trzech oficerów i 28. s ia s, 
nęło w nurtach, 


- (brady w Izbie lordów. 


; < Londyn, 410 maja. (T. wł.) W Tzbia 
Tardów podczas obrad nad. propagandą 
pokojową lord Curcon powiedział: W -po 
czątku wojny koalicja miała zawsze na 


widoku możliwość zaszezytnego, pomysł- 
negó- zakończenia jej-w drodze rokowań, 
Żaden rząd. koalicyjny takich propozycji 


„pokojowych nie .odrzuciłby, nie znając 
ich nawet jeszcze Wśród sprzymierzeń. 
ców jest w zwyczaju badanie tych uwer- 


tur ze strony odpowiedzialnej i zwierza- 


nie innym- sprzymierzeńcom, gdy tylko 
coś z tego wynika Propozycje takie były 
Już czynione, a nie doprowadziły do m 
czego dla tego tylko, ponieważ: c, od: 


10,900 PY. 


Ostatnie wiadomości, 
Z WARSZAWY. 


ii | 
filje galicyjsk, banku ludowego. 
(o) Galicyjski bank ludowy pragnie 


założyć-w Polsce w obu o. upacjach sze- 
Kapitał akcyjny banku ma.być 
powiększony o 10 miljonów marek, =° 


reg tlji. 


Jedność narodu i jedność 


że Niemcy teraz w 
przygotowują, być może, naj- 
Większy cios w wojnie. obecnej, 


k 


Wybory do gminy żydowskiej. SĘ > 
(o). Podożas wyborów do warszaw-- 


skiej gminy. żydowskiej gjoniści zebrali 
2,100, „nacjonaliści 2, e i- 


Sty ejk sh śżów. 


s 


pracę, ponieważ Żądania ich nie. zostały 


(o). Wzoraj stróże domów ban 


ortodoksi 


przez właścicieli domów S > 
śktórych wychodzia akcja, ódsuwali Się. | 6 
Hznowa pa yoi dub" ke „dlakak 50 że propos A: 


la mera hwili. 


Warszawa, 8 maja, 


„Są u nas ludzie, którzy czuja lęk imo 


demokratyzacją kraju“ — powiad a p. J. Ka- 


lina w „Kurjerze Polskim“, Tymczasem pins 


| dło -„ofiarą.. bezwzględnej. polityki wojeńr 


siynkt naszej masy jest dobry i twórczy”. „ 

Nasz proces rozwojowy, istotnie sam się ` 
dotąd regulował. Obce organizacje państwo- 
we nigdy mu nie pomagały, a zawsze wypa- 
czały i krzy wiły jego przyrodzone kierunki, 
Demokratyzacja w yrwie nas. z objęć frazesu, u- 


prości życie polityczne, nie pozwoli na tworze- | zę sobą trzy stronnictwa. Jedno agitewało 


nie calego mnóstwa partji, które są literaturą, | wystąpieniem zbrojnem przeciw koalicji, 


a nie czemś realnem,, Obawa żaś przed wla- | właściwie przeciw Rosji, drugie przeciw ps 


snym ludem jest rzeczą najgorszą właśnie dla ` stwom -centralnym t, je Austro-Węgrom 


kierowników polityki państwowej, gdyż dò- “Bulgarii, 
| zmarł 1 rumuński Karol, 
upadku zdolności twórczych ogółu, wreszcie do |. amatly kro 


prowadzić może zawsze do rozprzężenia, do 


zupełnego nawet chaosu. 

Tylko ten polityk, kiórego poglądy. mają 
swój odpowiedni oddźwięk w duszy mas lu- 
dowych, może w swych czynach politycznych 
mieć — pewną rękę. 


Nie chodzi, oczywiście o demagogję, o- 


schlebianie masom, o obniżanie swoich wła- 
snych przekonań do poziomu pólświadomych 
tłumów. Ta jest najszkodliwszą i wprost do 
ruiny wiedzie każdą instytucję społeczną, a cóż 
dopiero państwo! Na demagogji wyrastają i 
na niej się tuczą najgorsze jednostki, na bar- 
dziej moralnie upadłe i w poszukiwaniu zy- 
sków osobistych najbardziej cyniczne. 

Ale szukanie kontaktu z ludem, torowa- 
nie sobie wśród ludu dróg dla własnych poglą- . 
dów — to jedno z najkardynalniejszych zadań 
alobrego i użytecznego polityka. | 

Musi przytem taki polityk rozumieć do- 
' kładnie te tendencje i kierunki rozwojowe, ja- 
kie już żywiołowo przeniknęły do świadomości 


ludu. Nie będzie politykiem dobrym i użytecz- 


nym, kto stawiać. zacznie tylko tamy i groble 
przed rzekomo niebezpiecznemi falami. Ta- 
kie zabezpieczenia będą zawsze tylko ratun- 
kiem dorywczym. Polityk musi szukać stałych 
i trwałych dróg uzgodnienia żądań i pragnień, 
— tak właśnie, by dało to szczęśliwość całemu 
narodowi, a nie jednej tylko kaście. 
Demokratyzacja życia naszego, państwo- 
wego i spolecznego, nie powinna, zaprawdę, 
nikogo przerażać. Mamy najlepszy dowód na 
Górnym Ślązku, gdzie i głęboko demokratycz- 
rodowe jest: wybitnie i glęboko demokratycz- 
ne, a gdzie przecież polskość rozwija się, a 
poczucie obywatelskie mas ludowych stoi wy- 
żej, niż u nas w kraju. 
Przypuszczać można, że skoro w tworzą- 


cem się państwie polskiem lud będzie na- ciężką. klęskę, było. conajmniej wielce ryży- | 


żę kownem, co się też zresztą obecnie okazało. 
O o. 


reszcie powołany do wspólnej pracy przy od- 
budowie zrębów polskiej państwowości, . 
będzie on wapólpracownikiem ogromnie cen- 
mym i, eo najważniejsza, 
nym. | 
Nie będzie wpadał w histerję. Nie będzie 
wierzył złudom. Będzie prawdzie patrzał pro- 
sło w oczy. Własny inieres narodowy pojmie 
najprędzej z realnych przesłanek i konjunktur, 
jakie się przed nim otworzą, 
A choć agitatorzy i demagodzy mogą nie- 
jednokrotnie zupelnie skrzywić myśl politycz 
uą ludu, to jednak od odpow iedzialnych po- 
lityków zależeć będzie, by nieuczciwą demago- 
gię publicznie zwalczać i odkrywać jej niskie 
pobudki, 
Łatwiej to pójdzie przy demokratyzacji u- 
strojów społecznych i państwowych, niż przy 
zupełnej ludu izolacji. Przy pełnem świetle 
dnia, przy wolności dyskusji, przy możności 
sprawdzenia realnych skutków każdej współ- 
pracy — pokątna demagogia pogubi wszystkie 
swoje atuty. Starza. 


Oryginał. 


Z galerji typów. 


Pana Karola wszyscy jego znajomi uwa- 
żali za „zdeklarowancgo oryginala“. . 


Wiadomo, że u ras bardzo łatwo zostać 


oryginalem“ w pojęciu naszych serdecznych 
i mniej serdecznych prz yjaciól. Wystarczy tyl- 
ko popelnić jakiś cz zyn, nie dający podciągnąć 
się pod przyjęty ogólnie życiowy  strychulec; 

wystarczy wypowiedzieć parę sentencyj, nie- 
zgodnych z ogólnie przyjętemi „normami“ ży- 


ciowemi — a już ma się wszelkie dane na n0: 


Tyginala“. Zmyć z siebie to „oryginalne“ pię- 
tno jest nadzwyczaj trudno, gdyż zwykle przy- 


wiera ono do danego osobnika niesmniarnie 


szczelnie. 


Ale pan Karol naprawdę był Sandom. . 


_ Zasłużył na to miano w zupelności. Poczeiwy 


był, zacny, prawy, ale — cóż robić! > s He 
nał. oryg! 


i = na | bliskim wschodzie podpisał w dniu 7 
-Ja r. b. traktat pokojowy: Tego dnia śkońc: 
da się. zatem wojna na froncie. wschodnim. 


„stawiony był na ciągłą agilację kati 


Ostatni z poi. Sk yła 


“Rumunja jest jednem z państw, które | 


koalicji. Kraj ten; połóżońy pomiędzy | 
ma mocarstwami prowadzącemi wojnę, w 


stron. wojujących. W ciągu” piery vSzę 
wojny powszechnej, ścierały się w ano 


trzecie zaś, na czele którego 
opierało się 
stanowczo wszelkiej akcji wojennej i „stara: 
ło się usilnie o to, aby kraj wytrwał w $ i 
siej neutralncści. 

- Dzisiaj dopiero. rumuńscy ag: statorzy 
jenni przekonali się, że polityka. zmarlego | 
króla i jego stronników byłaby najkcrzyst- | 
niejszą dla nieszczęśliwego kraju. Gdyby bo- 
wiem Rumunja wytrwała w ścisłej neutr 
ności, to mie penioslaby tych krwawych ofiar 


w. ludziach, nie utraciłaby mater,ałów wo- | 
 lennych, . które wpadły w ręce zwycięzców, | 
nie wydałaby miljardów, które musiała po- | 


życzyć, wreszcie nie utraciłaby ani jedńej - 
piędzi zięmi ze swych posiadłości. |. | 

Z chwilą wstąpienia na. tron króla Fen 
dynamda neutraliści rumuńscy znaleźli się w - 


mniejszości. i z góry bylo. już wiadomem, że. 


Rumunja: nie uchroni się przed okropnościa- 


mi wojny.. Nie można było tylko przewidzieć 


po czyjej stronie zdęklaruje się król Ferdy- 
nand ‘Poprowadzić swe pulki do boju. 


ministrów rumuńskich, Bratianu użył wszel-, 
kich wysiłków w tym kierunku, aby przeko- 
nać króla, rząd i wreszcie lud cały, że tylko 


wystąpienie Rumunji. do: walki pò stronie 


- Rosji, przyniesie kratowi wielkie korzyści i | 


seem m r m r TOT m: 


© głaby ntrńdnić wielce obronę Austro - Węgier. . 
Natomiast wystąpienie po stronie Rosji- w | 
„sierpniu 1916 r. t. j. wóczas, gdy zwycięskie. 


; rozszerzenie granie kosztem sąsiednich Au 


stro-Węgier i Bułgarji. 
__ Być może, że przypuszczenia p. Bratianu 
byłyby: poniekąd. racjonalne, gdyby je był wy- 


; jawil w listopadzie 1914 roku, t. jow tyfn cza 
-sie, gdy wojska rosyjskie stały pod” Krakowem. 


Wówczas 500-tysięczna armja rumuńska mo- 


wojska niemieckie i austro - węgierskie wy- 
party Rosjan daleko na wschód i zadały im 


Gdyby: "hie' rówolucja „tosyjska, rząd. pi 


; Bratianu po dziś dzień staľby u steru i po dziś. 


selidnym i stałecz- | 


© który nosi w sobie jakgdyby przyrodzony 


- wstręt do gazet — wogóle do wszystkiego dru 
kowanego slowa? Nie czyłać w naszym wie- 


kui w naszych słosunkach „kurjerów* — toć 


to przecie chyba szczyt ory ginalności, A pan 
Karol właśnie gazet nie czytał. 
bi to „z zasady“, Jakiego rodzaju była ta ,„Zza- 


sada“ — stanowiło. to tajemnice pana Karola. 


Dość, że nie czytał. 


Znajomi pane Karala opowiadali prawdo- | te Bedę 


Mówił, że ro. 


i 


„Re 'Broho stanowiąca LOIK 
„łego kawiarniano -rodzinnego grona po zja- 
„wieniu się w pokóżky do czytania c 
'przedewszystkiem, 
czasopisma, obkładali się niemi (nieraz dla | 


| pewniejszego utrwalenia piana „własności | 
-| Badai i na Toa zama ż kel 


“drier głósiiby 1 na podobieństwo Lloyda Gear- 


ajemenceau i Orlando, że Rumunja .pro- 
wadzi będzie wojne aż do zwycięskiego koń- 
ca. - Upadek caratu, dojście do władzy. bolsze- 


wików, wreszcie rozpadnięcie się Rosji i za-- 


warcie pokoju przez Ukrainę, Rosję i Finlan- 
dje odosobniło Rumunię w wojnie przeciwko 


czwórprzymierzu. Naczelny wódz rumuński, 


generał Averescu potrafił przedstawić królowi 
Ferdynandowi położenie bez wyjśtia i wply- 
nął wreszcie na ustąpienie Bralianu, poczem 
utworzył gabinet przejściowy i nawiązał roko- 
wania pokojowe z państwami tentralnemi. 


iecz żolnierzem, nie mógł, czy też nie chciał 
prowadzić. rokowań i wolał ustąpić stanowiska 


: obecnemu, prezesowi ministrów rumuńskich, p. 
Marghilomanowi, zdecydowanemu zwolenni- 


kowi przymierza z państwami centralnemi. Po 


„dw umiesięcznych rokowaniach, strony doszły 


wreszcie do porozumienia i w dniu 7 maja pod- 
pisany został. ostatecznie traktat pokaje.” 


podobne i | koprandopódokiąć leje, i ane- 
gdotyczne.: historyjki na tea temat. Jakoby- 
miał pan Karol w sobie iskrę bożą — był w 
młodości poetą (któż z nas w mlodosci nie był 
poetą!); pisał wiersze, nosi je. Własnoręcznie į 
i posyłał do rozmaitych redakcyj, ale mu ich 
nie drukowano nigdzie. Zawziął się, zapłonął 
gniewem 8 e: zeng przestał czytać ga- 
zety. 

To znowu opowiadana; 33 5 ki Byś pan Ka- 
rol miał do współki z przyjacieletn drut zarnię. 


„Przyjaciel go oszukał, pan Katol stracił nie- a 


wielki swój kapitalik; Wstąpił jako urzędnik 


do biura, w którem dotychczas jeszcze pracu- | f 


| 
| 
| 
| 
| 
= 
| 


je. Przeklął wszystkie <eionki i farbę dru- 
kąrską -—- zerwał -wszelkie ` stosunki =z tem 
wszysikiem, co stanowiło: produkt „Arukarni. 


Dlatego nie brał do ręki gazet. ła. 
Czy „że opowiadania. mieściły w. sobie o | © 
| dnobinę prawdy ( a może całą prawdę) — to 
stanowi kwestię niewyjaśnioną, Ale pozostaje 
„akt, że pan Karol gazet nie czytał. 
Podrwiwano sobie z. dobrodusznego pana | 
e ‘Karola, znając jego: gazetowatret. 
Bo czyż nie PEN I TEN człowiek, 


sta, że terenem tych przyjacielskich przekoma- 
rzań się była kawiarnia, w której o oznaczo- 
nej porze zbierała się pewna, jakgdyby” rodzin- 

„paczka”. 


jakie się dało, gazety i 


w 


tym krytycznym momencie b. prezydent | SArabja dostanie si 


„Generał Averescu, nie będąc dy plomatą, 


Rzecz pro- 


| nika, że ZK wiał zaw; 
"nego; a przynajmniej | ; 
stwa centralne rosta 
| kontrolę had czynnościar 
Innemi słowy, rząd rumu 
| siadał zupełnej swobody dzi 
| ośm dywizyj rumuńskich me 

(ne w nieokupowanej M 

„sile bojowej. Wszystkie „b 
| jakie przed wojną nie is niał 
Aż do chwili za 
' wszechnego rezarwiści rumuńscy nie mogą | 
| powoływani na. ćwiczeniś;'a ró porz jdzałm 


„czelnemu dowództwu Sił zbrojnych ewrórpezy | 
| mierza. 

Daięj, srodki  kominikacyjne, zwłaszcza 
zeá koleje, pocztą i telegraf mają pozostać na- 


roi zi: 


| ucho 'dźców. 


| piło kosztem Rumunji.. Wząmian 4 za te r 
stwa Rumunja otrzyma zabe; ją 


| wodę i. Konstanzęę  . i | 

Pomimo klęski, poniesionej przez, fál 
"wą politykę Bratiah müüja i tak wysz 
obronną ręką dzięki przewrotowi w Rosji. Oto 
za utracońe na rzecz p tw centralnych ery- | 
torja, może pozys e] 


„Besarabję 00 ła woził Hi wies) poniesio- q 
10 , CZy. pe F 


ne straty. Niewi 


część jej. przyłączona mok an 


centralne odniosły znaczne korzyści, a pi 

wszystkiem to, że oprócz sześciu dyv 
' wojsk, które staną dal w oki 

'Rumunji, wszystkią < ] 
d naé na front zachodni. 
| czących tam wojsk. . 
| 


Przed Rumunją 
szłość. Król Ferdyn 
dobrze z tego- sprawę, j jal 
rządził krajowi i i zapewne 
ię podaja i; fg E 


Ak [I tun daai TA 


` „Dziennik "Kijowski. | 


dyktatura generałą Skoropadskiego. 


'ukraińskich, na którymi podano ostrej krytyce 
agrarną politykę rządu i. jego nieudolność. Po 
dłuższej „dyskusji, wW której inni mówcy pro- 
testowali "przeciw zniesieniu własności ziem- 
skiej, oświadczył włdścianiń Jarczenko z Pol- 
tawy, że — jego zdaniem — na Ukrainie ko- 
nieczną jest dyktatura; sSłowa te wywołały 
burzę. oklasków, W 'tejschwilt pojawił się w 
loży generał Skoropadski,,. ubrany w strój czer- 
kieski, którego uczestnicy wiecu powitali en- 
tuzjastycznie. Generał opuścił po chwili lożę 


i pojawił się na podjum w sali obrad, skąd wy. 


_ głosił następujące przemówienie: 
Moi panowie! Dziękuję wam. za powie- 


„rzenie mi kierownictwa rządu. « Wiecie sami, 


że anarchja szerzy się wszędzie:i że tylko sil- 


ny rząd zdoła przywrócić:: . porządek. Szukać 


„będę oparcia wśród rolników i wszystkich do- 


brze myślących sfer. dw pa. o siły i 


moc do uratowania: Ukrainy p. 


Potem iana zadzynniw: si: 
| weipy, anegdoty — ikpinkiż pana Karóla. 


Cóż to się stało? * 


już przewertował wszystkie, 
A w Panie. Keete! aigi 


ARDO 
KĘ . 


gazeta. 


meet wn Pe a e Im | ięęntmi w 
aż 3 = 


*Qsaczony ze wszyst. 
czat u nparo ; 


4 nieodzowne) przyzwyczajenie: © 


maty, karabiny maszynowe, konie i zapa a | 
| municji mają byś oddane `na: pr „echowanie na- 


dal pod zarządem wojskowym. Następnie, po- | 
| zostaną nadal pewne ograniczenia w:sądowitio | 
| twie, w przemyśle i Mandin, raz w powie $ 


Co się tyczy spraw terytorjalnych, 5 skut. | 
kiem uwikłania się w. wojnę Rumunja: musiała | 
| odstąpić całą Dobrudżę,.: której CzęŚĆ. otrzyma: | 
Rułgarja, a część państwa sprzymierzone, Po- | 
zatem Rumunja musiala zgodzić się: na popra- | | 
| wienie granicy z Austro - Węgrami, co nastą: o 
ee ' Ronnwogu o godz. 9 rano. Kazanie okolipznościowe © 
_ wygłosił ks. biskup Bandurski — jak zwykle: e E 
“ogromnym zapałem i suggestjonującą . uilą: wyrazu. . 
*Czeigodny kapłan przypomniał w zatysć: chwilę 


i | nich rezolucyj | 
| | hetman o opo dak na. p 


3 -wladz niemieckich i pulidżności, : 


handlową do morza Czarnego przez Czerna- 


-. >|eginiemy” — 
Przez zawarcie pokoju z Rumunją państwa | j 
> | chwili współczesnej, w której otuchą nam jest. kote 

F stytucja Trzeciego Maja. O ile jednak tamci Byli na: 
mi—my mamy być twórczymi, czerpiąc otuchę, 


Pi b konstytacji. gi 
t. pawor cig Bög bez Twej woli, alon nie zbawi. bes 


v. następujący spo. $ 
-sób opisuje ostatnie wyp dki w Kijowie, po | 
‘których nastąpił upadek rządu ukraińskiego i . 
Dnia 29. 
kwietnia odbył siẹ w Kijowie wiec chłopów 


Bos, Mocodzenna yeyi w 


POVNET, do- > | 
„— A pan-Karol: dzisiaj: ie czjła: gazet? IE: 


— Pewnie. przyszedł: „ważeśniej od nas 7 


olnym „zje | i 


„ty isa mit- | i 


o- "no ke ; 
| rzez. hetmana Skoropa 
„podpisane P przewodniczącego T TaT 


sięgę w. obecności biskup 


mego dnia ukazał się na uli nias 
test nowego hetmana do nargdu ukrai 
| ównocześnie z tym: manifestem. ogloszo- 


zasadnicze państwa. 


kontrsygnowane przez 
Jay miniteów Mikołaja. Ustimowieza m sai A: 


EEE 


meit 3:9 Naja W. Wód. 


(SP Sprawozdanie „Wiedeńskiego, Kurjera Polskiego"). S 
sę wy 
obe ` 


: wiekopomnej Konstytucji Trze- 


W wyjatkowym podniosłym nastroju i: przy 
jatkowo. Jicznym udziale Polonji wiedeńskiej 
* chodzońo rocznicę -` 
ciego Maja. . „Może. nietylko |. 
chwila, jaką "przeżywamy, 
żeństwo, jak i na wieczór uroczysty li licza 
"NOŚĆ, wśród. której zauważyć można. był 
hace hotratów, ekscelencje i i ta. aś 


ag 


program,:. ale - też 


publicz: 


Nabożeństwo odbyło się w kościele. polskim n na 


„Tego sar i 
cach miasta mani- | 


ściągnęła tak na- rabo- 


ło wysokich . 


'dziejową, jaka wydała ustawę Konstytucji, i pod- 


kresti] ' wielkość, na jaką zdobył się :1 „naród polski 


olnie, dając z siebie to, co 'gdzieindziej dö- 


` dnoczyła, obok sztandaru Polski, wszystkich, którzy. 


to dewizą, jaka od tego czasu- wypisa-; 


w. 46 i i 48. roku krwią wydobyto... Ustawa zje- .. 


‘me wiedzieli. dawniej, co Polska. Obok szlachty, sta: 
1 nął lud, robotnik, mieszczanin. „Cierpimy, ale „nie => 


"ną na sztandarze Polski. Następnie. nawiązał do, - 


nar du: Brak nam poświęcónia:. „dla irm: 
K „ham „wielkości, brak sap wytrwało- 


my zrobili dla ludu azod, ” 
` młodzieży? - 


| twórców konstytucji zakończył asza ks 


+s 
$- 


sty wieczór. Na program złożyło się przemówienie 
p. Tadeusza 'Smarzewskiego, który zakreślił . szero- 


współczesne stosunki — 
świeci jasnym przykładem. 
> Melville - Liszniewska) i śpiew (pani Ryszkow- 
poszczególne utworzy, jak i wykonawcy zupełnie: 


wiem: wszyscy należą do ster pierwszorzędnych 
tystów. P. Meltville - Liszniewska 'odegraniem 


 twarów- Szopena, Moniuszki, a zwłaszcza M szłow, 


a „Eliudą”, 


objawiła ogromnas ale i 


die niemałe dak Nieżwy 


ły partner pana Karola, pików i: 
emiłe (zresztą, zdaje Się, pr cha: 


olskie sumienie nasze, zdać Sobie | 


n. do jedności i późwięceniii.. na wzór: R 
„ bie 
| "kip. swoje cnbe. awae 0 Dogg - 


W matej. sali Joneri odbył się uroczy- 


ko pośzczególne punkty ustawy i wykazał, omijając /. eF 
"jak biedni bylibyśmy, gdły- 
byśmy nie mieli Konstytucji 3 maja, która.. me. R 
"Na część wokalną programu złożył : się a lotion 
ska - Seeligerowa i dr. Theo Lierhamer). —. Tak. 


odpowiedzieli powadze wieczoru. Wykonawcy. po 


ne 


| jedia o ae Że- paita psów, | | 
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naszego miasta, T-wo hyg. pr: im. Prusa zwró- ; 


ciło się do istniejącej 

watelskiej komisji ofia 

JSktem udzielenia m bezpłatnych po 
ejski 575 


ży magistracie -Obys 


rządzenie każdego p dz 
mk. na Jajor pasi ti trze 
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Ww RADNY na odezwę Ta, 
"dobroczynności public znej. mu 


wodu braku funduszów. ; 


"W roku 1916 wydzial Tata r yoi przewod- A 


«lwem d-ra Józefą Zawadzkiego ZO. 
wał dla dzieci 6-tygodniowe zajęcia i za awy 
letnie, które stanowiły jakg 


| powietrze. Zebrało się kilka 


8 nego planu, dzeci za polatą 6.rb. miesięcznie - 
Jaar sieja porę ranę. , słoneczne w r pola. 


|- tów, oraz pod opieką lekarska dra Matyldy 
| Biehler i pedagogiczną prof. J. Kurtza. Tym | 
vf Sposobem myśl urządzenia zabaw zbior owych, 

kióreby wypełniły dzieciom, . spędzającym wa-. 
| kacje w Warszawie, dzień raly przyjęła mę 


E calkowicie, SA 


żyś skr a specj 


| walędów zarządi miasta?  Piiezająą | 
ogrodów ‘dzieciecych. 


Swe dal Bożbania go możnośi 1 POZ: 


6 “Reasumując dotycliozasowä działalność ist 
_niejących towarzystw w 'sprawie zapewnienia 


dzieciom w lecie świeżego powietrza, oraz za- 
'baw:i rozrywek sprzyjających ich- rozwojowi 
zarówno fizycznemu jak-i umysłowemu; mu- 
simy stwierdzić, że działalność ta obejmując 
| jak do tej pory zaledwie: nieznaczny procent 
„dźieci, jest niewystarczającą.. Ciężkie warun- 
: ki czasu wojennego zmusiły itak niezbyt licz- 


-ne u nas „zajmujące się dzieómi instytucje do 


zraniczenia swego -programu skutkiem braku 


PR odpowiednich środków materjaliych. Dużą 


Nowym. tworem s iście wojennym, „odst | 
s ster 


1 dziecior 


| iszczenia.. | przez Two | 


i Pe tak zw.. ka 


dziecińców, . 


SZOT: osa wagi. 


BREMI » przez. - SĄ > są 
3 o wyjątkowo slaben PO- 4 4 Zaacznia drożyzna produktów rolnych póz” 

| budziła mieszkańców.. Mokotowa do Wwyzyska- 
; nia bezużytecznie leżących placów, którycu nie | 
| | brak na przedmieściu mokotowskiem. - 


tych. władz. 


Władze oświatowo - R A nie za- S 


się dotąd tą sprawą, władże miejskie od- 


„mawiają w wielu wypadkach, pomocy. , Jako 
"dowód: może służyć - nieprzychylenie . się do | 
prośby T-wa hyg. pr. im. Prusa w sprawie | 
oraz wyznaczenie T-wu ogrodów . 
dziecięcych im. Raula dość. wysokiego czynszu | 


| najem ogrodów miejskich. Tłómaczenie się 


brakiem środków stanowi dość słaby argu. 
meńt, gdyż idzie łu o przyszłość mlodego po- . 


kólenia, która bezwąipienia BE Sprawa pierw 


* Zażytkowanie placów. 


- Właściciele placów rozpoczęli już w mie- 
atu ubiegłym prace przygołowawcze około 
prawy roli, obsiewając nieużytki przeważnie 


ziemniakami, kapustą i innemi „warzywami, 
vwskutek czego obecnie. w Mokotowie niema . 


poprostu gruntu, leżącego odłogiem. 
Chwalebny ten pomysł zawdzięczać należy. 


s inicjatywie jednego z mokotowskich. obywateli, 


g. m 5 
A w dziel- | 


na „Kamonji, 


óry drogą agitacji zdołał przekonać wielu 


iy | meza przedmieścia o konieczności | 


o hajroniejazbgo Pal kawałka z zie- 


Wiele osób, ooo w «leno. no] 
1915 Warszawę pozostawiło swe kompletne w 
neblowane mieszkania na łasce i opiece są- i 
iądów, lub gospodarzy, opiekunowie ci, nie 4- 


ędąc nieraz w możności sprostać wszystkim 


daniom pilnowania, które b ka 
i H e : opinją człowieka uczciw 


wnemi kosztami, zmuszeni byli często do 


awania niektórych sprzętów Pozostalych" 


uciekinierach. 


Najczęściej wyprzedawano, lub. też zabie- | 


no. sobie, przy. „potrącaniu” w. kosztach an= 


| tyki 1 inne tym podobne cenne cacka, któremi 
h. | alone zą obecnie. „składy różnych kunst- T 

iph laendlerów. e i 
-= Wobec spodziewanego . powrotu, wielu o- | 
cunów starą się obecnie, chege uniknąć ` 
rzyjemności; wykupić sprzedane rzeczy, 
antykwarjusze jednak ERA za nie cen o 100. F 
-procent wyższych. - FE 
: a I  meklelzy: płacą. 


Tanie pantofle. 2 | 


Od niędaw a. pojawily się w - sklepach | 
nieryjnych z konfekcją różnokolorowe, | 
| płócienne pantofle damskie w cenić przecięte 


od.50.do. 10. märk, a 00, oczywiście, 
lé: » músialo ok zo” obznajmi ch 


publicznej z pro. 


| literatów i dzienni 
: branie dziennikarzy zawodowych, na którem komi: 
(aja, wybrana na takiemże zebraniu w d. 23 kwiet- 
„Ria, zda relację ze swej P z. wydawcami 
ą wi Pia 0 oo bytu d 


olę odgrywa tu: również brak poparcia odno- |- 


KE 27-A 


Tajemnic te wyświetliła jedna z czytał. 


niczek. naszego: pisma, która, za-Ńęęuna tanio- | 
ścią tych pantofelków, nabyła je w sklepie 
| galanteryjnym. Po dwóch mniej więcej tyg>- 


dniach pantofle okazały się wręcz niezdatne 
do użytku, gdyż cieniutkie podeszwy ze skó- 
ry, naklejone na „grubszą tekturę, odpadły. 


| zupełnie, uniemożliwiając korzystanie z obw - ja 
i wia. 


„ Notatkę tę. podajemy. ku. zew na 


6 r, szych pań, gdyż prawd>podobr 


PAS łofli — zapragnie zaopatrzyć się, na: a lato + w to 
| ersatz - obuwie, 


| Związek techników Sinkon. 5 


OW dniu 8 b. m. w siedzibie własnej. przy ul. 
Solnej nr. 80 odbyło się pierwsze walne zebra 


| die świeżo zalegalizowanego Związku techników © 
O~. | szacunkowych, przy licznym ` udziale fachowców 
| przybyłych ze wszystkich niemał okolic. naszego 


dyby próbę prze: kraju. Przewodniczył p. Józef P okrzywnicki % W r 


niesienia działalności dziecińców na świeże | 
grup dzieci różr | 
nego wieku i płci po kilkadziesiąt w każdej | 
| grupie. Stosownie do: szczegółowo opracowa+ | 


Szawy, który. wew na asesorów pp. WI. Sie- 
radzkiego z Łodzi, St. Szyndlera z Puław i na 
trzymającego pióro : A. „Płochowskiego z «Wielunia: 
Po: „ukonstytuowaniu się prezydjum p. W. Rossman. 


Ww- imieniu komisji organizacyjnej zdał sprawę z 
|. prac. przygotowawczych komisji, poczem „dozytano 
$ 'pizedyskiitowano statut Związku. -' - 


Po ogólnej dyskusji o najbliższych zadaniach 


Związku uchwalono jednogłośnie następującą Tezo 


„lueję: ! | 
./ „Polscy technicy szaciinkówi, zorganizowani w. 


| Związek; na. 
| w.dniu 8 maja 1918 r. w Warszawie, uznają, że 


pierwszem swem walnem zebraniu 


tylko drogą zrzeszenia się mogą osiągnąć cel za- 


BE ‘mierzony i zająć przynależne im miejśce w; szere- 
4 gu techników polskich, podejmujących wielką pra- 


ce: odbudowę wsi i miast naszych i uważają za 
niezbędne poparcie moralne ich usiłowań przez 
Czynniki miarodajne". 


"Wybory dó władz Związku dały wynik nastę: 


| pujący: zarząd: p. Wacław Rossman — prezes, Kar 


zimierz Krajewski :— wiceprezes, Bronisław Ko- 


- chanowski, Władysław Sieradzki, Henryk Hołow- 
„nia, i jako skarbnik i sekretarz p. Mieczysław Za 


wrocki. Do komisji balotującej weszli pp.: Bole 


| sław Ro E Franciszek aneti, Antoni Plo- 
: hows ózeťt 
_bylski, Edward Rybicki i Stanisław Szyndler. Dc 
, komisji kontrolujące 
nisłaów Motarski i 


Pokrżywnicki, Włodzimierz Przy- 


pp.: Franciszek Dietrich, Sta 
őzet Pokrzywnieki, = =. 


- Zebranie dziennikarzy. 


3 tro (w sobot og. 7% wiecz. w lokalu T-wa 
Fa AL polskich odbędzie się ze. 


PREMIERA? zawodo 


Ze Stow. folezerów. 
"Dziś o godz. 8 wietz„, w lokalu Związ 


; czerów ma. st. Warszawy, Złota 80, dr. med. Jerzy 


Brunner wygłosi odczyt „O szczepieniach ochrone 


"nych”, w następny zaś piątek d. 17 maja r. Ak 


badaniu krwi sposobem Wassermanna", 


s je - Miljon marek dla żydów. 


-Aolliśblatt". donosi w numerze onegdajszym: 
SŁ 7 emassa pieniędzy na wsparcia, holen 
derski komitet pómocy nadesłał Komisji pomocy 


gminy żydowskiej w Warszawie miljon marek . 


wsparcia dla ubogiej ludności w Warszawie. Ra 


| zem z pieniędzmi nadeszły pewne dyrektywy, w 
. Ą jaki sposób pieniądze rozdzielić, przyczem poważ . 
„nie e uwzględniono instytucja robotnicz WIEZA 


Nie żawsze pasek popłaca. 
Jeden z kupców z hal Mirowskich złożyi 


bw doni przy ul. Pizechodniej, . 10 wagonów 
"warzyw, licząc na znaczny popyt na przednów. 
ku. 


> Ponieważ jednak | takich P E 


było wielu, ceny warzyw spadły i pokypu na: 
nie niema, przeto kupiec pozostał się. ze. swe-- 
mi warzywami bez nabywców. 


-Obecnie na skutek skarg mieszkańców © 


t kóliczny ch, żalących się, że warzywa, gnijące, 
zarażają powietrze, milicja interwenjowała i 
zawiedziony kupiec wywozi swe WATZYWA ZA. 


miasto, płacąc 1500 mk. za Wywóz, 


- Prócz tego poniósł on 15.000. mk. straty 
na zmarnowanym towarze. 


| Okazuje się, że nie każdy pasek popłaca 


= Nieszczęsna namiętność. 
- Inkasent - kasy . poż. - oszcz. „Zgoda” ` Edw. 
Włodarski, o. którym ` pisano najpierw że przepadł 


„ bez wieści, a następnie, że się znalazł, ograbiony 


w tajemniczy sposób przez nieznanych Judzi, obes 
nie przyznał się w komisarjacie, że pieniądze ka 
sy w sumie zgórą 2,000 mk. przegrał w karty. 
Włodarski cieszył. się u swoich. chlebodawców « 
i sumiennego i nigdy 
przedtem w karty nie grał, Zgubiła go namiętność, 
załącza 


| która w ostatnich czasach coraz SZERSZE 
kręgi. RE 


Kroclowa kradzież. | 


- Właściciel sklepu pod nt. 20 przy ul. No e. 
'wolipki, Hersz Bornsztej, posiadając większą 

gotówkę, w obawie przed złodziejem, ni trzy- 
„mał -jej w. mieszkaniu, lecz ukrył w 
"Tymczasem dziś w. nocy zakradli się ta: 


dzieje i i skradli x mu 1 500 mk, | OTAZ az 128,000 rt rbe 


Krewki. stróż, Stróż. domi NE, 48. przy l. Dhr 


> ga za jakieś przewinienie. uderzył drągiem ża - 


znym 7-letniego N. N., tak, że musiano wezwań 
Pogplowie,. Chłopiec odniósł ranę tłuczoną głowe 


Z konia. Strażak konny oddziału: Nalowków= 


b skligo. spadl z konia, łamiąc lewą stopę. Przowie= 


ziono gó do szpitala. Św. Ducha. 


owskiego kopnął szeregowca tejże straży. N. Ne 
tóry. ułegł =złamaniu żebra. Przewiezióno go ra 


no: szpitala £ św. Ducha. 


+ AE t pey ul Płasiej, uległ zatr : 


SE 


m zło: 2h 


Kon kopnął. Koń strażacki oddziału: Nalew a ż 


> |- Zatrucie gazem. Szewc, M. p. fat 17, anie » 
s mialy w d 


kakea -peł 
lanowany po ik 


tanis aw Tayckki. leci g Ło 


zy abiegui vlie $i j 
rskiej, bezie w tych 
kończony.  Ofwarci 
lowie bież.. mies. 


|| Napiyw młodzieży: do: szkół woj 
| skowych. 


"Przy bieżących APIAACH . ao obn 
sskół wojskowych, oficerskiej (podchorą- 
żych) i podoficerskiej daja się skonsta- 
tować niezwykły: napływ kandydatów, sa- 
mej młodzieży w przepisanych graniszoh 
wieku od 18 — 25 lat. 


"Do szkoły, podchorążych. zgłos i 
| z m. Łodzi, i odjechało wczoraj na 


dzinie 7-ej wieczorem, nabożeństwa ku | glad lekarski do Warszawy. 10 kandyd. 
czci Najświętszej Panny, gromadzą co- | tów. A byłoby ich parę razy tyle, 
|termin przesunięto na koniec miesiąca, 


dziennie liczny. zastęp młodzieży, która % 
uwagą wsłuchuje się w wygłaszane: zam- kiedy w gimnazjach kończy się rok szkol- 
ny —— wielu bowiem uczniów kończących 


bony nauki. 

W niedługim czasie w parafji odbę- obecnie szóstą klasą, miało dużą ochotę 
dzie się ogólne zebranie paraljan w celu | obrać karjerą wojskową, nie mogli je- 
dokonania wyborów członków dozoru ko- | dnak już teraz uzyskać wymaganej pro- 
cielnego i omówienia potrzeb, związanych mocji i będą musieli zaczekać aż do.sierp- 
z gospodarką parafjalną. nia na otwarcie e „a szkoły 

Prawo głosu na zebraniu mają wszy- podchorąży ch. - z 
scy zamieszkali w- granicach parafji męż- -Zapisy ` "di stiegły :- A 
skiej w samym tylko łódzkim G, U. Z. 


czyźni katolicy, popolo ojcowie To" 
dzin. „wykazują już dzisiaj 79 kandydatów, a 
będzie -ieh niezawodnie, jeszcze więcej, 
gdyż zapisy.te trwać będą aż do wtorku 
14 b. m. rano, w którym to dniu odjadą | 
kandydaci również do Warszawy na prze- 
gląd lekarski. Do tego też czasu wnosić | 
można w biurze Q. U Z. w Alejach Ko- 
ściuszki l, podania 6 przyjecie, w których 
głównym wartnkiem Jest ukończenie naj- 
ra dochodzących, W roku bieżącym chło- | mniej szkoły ludowej. Widocznie ten nie- 
dy zapowiadały się już od dni 8—10, lecz | zwykły napływ młodzieży spowodował 
dotąd dość są znośne i — zdaje się — | fakt, że od Nowego Roka“ wstrzymano 
przejdą nieszkadliwie dla roślinności wo- | w biurach zaciągowych dalsze przyjmo- 
bee pewnego zachmurzenia nieboskłonu, | wanie ochotników wobec.. spodziewanego 
które wyklucza możliwość znaczniejszego | oddawna ogłoszenia poboru.i że zapalna 
obniżenia się oiepłoty powietrza. Nato- | go służby wojskowej młodzież. korzysta 
miast chłoduawa pora dobrze oddziała na | teraz z tej naprawdę - już. ostatniej spo- 
wygubienie robactwa, a co zatem idzie, | gobności, kiedy: można jeszoze. wstąpić 
wpłynie dodatnio na urodzaj owoców. |w charakterze , ochotniczym: i> przez ten 
czas, nim pobór ogłoszą, wyówiczyć się 
"na podoficerów, podczas gdy inni przyjdą 
RR już e. Jako rekruoi k musu. 


| Gimnazj um Żeńskie Fiiologiezao - 
| z ORC ]-ZELIGMANOWEJ | ul BOWIEM 
| | Dyrekcja 


Cegielniana 47. ` | | 
|| Zandberg i JA. D. Tlakamaw 
Egzaminy „wstępne pmiecyekacyjhe rozpor. Heco a > 
ezną się 2; maja. „ „ .3248-4 
- Pedania do wszystkich klas przffmuja, kance- | 
E larja Gimnazjum codziennie od godz. 4—6 PP. p 


"W: boi 1: 
potwierdził 5 


Z parafji św. Krzyża: 


W parafji św. Krzyża księża prefekoi 
kończą obecnie z dziećmi nauki. przygo- 
towawcze do pierwszej spowiedzi, która : 
wkrótce będzie rozpoczęta. 

Odprawianż przez miesiąc maj, 0 go- 


arty. dopiero .0d T jpo 
„Kwalifikowanie - oh ej 


0. tychże, przyjął 29 napra jo 
- | prywatn., ukończył wiert 
: parku, Staszica. | | , 
"Komitet opieki nad ji J i | 
Na ostatniem. posiedzeniu "komitetu 
tu opieki nad jeńcami, powołani zostali 
do zarządu rejent Stefan Ker a 


WA. "Wan a Juljanowa Ład 
W dniu 26 -b. m. konita urządza 


atalet jeńca“ ze sprzedażą: kwiatka, 


ym. n tygodniu. 
walki z grodliog: mi 


śle: gkólnik o porząd Ff 
a do domu zdrowia. ihar -dzia 
zmi on jak następuje: «Do domu: zdro- 
ja będą przyjmowane "dzieci, a | 
owane przez miejską. Sekcję «do, walki 
ralon a ai ao "przez <zarządy E -Qdezyt Leo Belmonta, . 

ochron, szkół, przytułków i t. p., które | ow dniw 18 b. m. w sali óiedrtaiwaj 
y tym celu na dostarezowych formularzach: "znany publicysta i literat p: "Leo Belmott:: 
dą sporządzały spisy dzieci: mających Hed aktualny ódezyt w: ta „W 50- tą 
dlegać zbadaniń. Każda grupa; dzieci | roczńteg* śmierci męczennika polskiego - 
dzie miała wyznać dzień badania. | Walerjana Łukasińskiego". Prółegent mós: 

= Po zbadaniu wste każda” dzio, WiC będzie: o epoce Aleksandra I i jego 
f olityce, o katach Łukasińskiego, 6 mass 
polskiej. i wolnomularstwie parodo- 

dzie: nad -Łukasfiiskim' i 46 lae. 
powstania w” *róku 1830: Bi- 


A Nowości „Alfreda Skanska, : F 


.Zimui święci. 


Jai i dni nastąpnych przypada 
świętych Pankracapa, Norwacego i Boni- 
facego — trzech zimnych Świętych, któ- 
rych wielce ohawiają sie ogrodnicy i plan: 
tatotey a powoda punnjącyeh 6 tej porze | 
chłodów, nieraz do paru stopni niżej ze- 


ka. Miejscowa. Rada Opieku 
mała w tych dniach, przez Kalisz, 
m Tow. wzajemna.. “kredyt 
jk., przeznaczone na. .biędnó” 
-a pochodzące: jako. czysty ` 
wienia koła, amatorskiego, 


krajowej p 
stycznie wykona 
| ubogą matkę j 


wę: saroia at na "stoja 
Kalisza: do Tarku,: od'Łod 
„Jinji. oddalona przeszło: 15 m 
ży się zatem szczere uzna 
matorom i mieszkańcom, 4 


Zmiany służbowe W magistracie. | 


Dotychczasowy naczelnik kaneelarji 
olan PERECA P> odeon Barnohe t: 


oim aoim. 
-We wtorek, 14 maja 


„A 


i Mae DONE 


Kościuszki" 26. (Promenada N r. 34)|| 
8 cały 8- piętrowy da | 

32 dynek od dn. l-go|. 
iipca r. b. w ce 

: a . . ości lub ezęścio- 

wo do oddania. Wiadomość wl. Południowa 20 m. 
15, od godz. Hej r rano. | go 38861 


Śródmieścia 4 Al. i 


229 SE, Wejście 75 i 40 foi: Początek = :9 
W. niedzielą 


godni Spo pol ao i 
; Kaa: o g: 8 rano. - 


Dla ulatwienia Szanownej Klijenteli w nie 
dzielę, dnia 12 maja r. b. zoweme BAY drugi. 
skłąd obuwia || 3845 


pd i Y- hai p 
| przy ul. Piotekowskiej cd 1. ; 


Komitet Opieki nad dziećmi śwadlieżceii mę 
przy Wydziale Dobr. Publicznej w Lodzi 


poszukuje dla 2-oh Domów Zdrowia, sbraęśojjaiakiogo. 
i żydówskiago 


g- a 8600 i 2400 marek rocznie. 


Oferty piśmienne przyjmuje biuro Komiteta PARERA |: 
ska 86, do 25 maja REMA 8228 2] 


ma SIno | 
E A 


mz kochanti 
Przed tysodniem bowTocił | 

dzi iieii F. N., który na pocą 
rezerwista, został zaciącnięty do u 
stała w mieście żona u a wido 
ry blizko łata - oczekiwania : 
od „dłuższego czasu. mie 
Po powroc.e męża . tr 
„widocznie niezbyt ` wy 


iak je ma centiala di 
częj owa „NASZA I 
przez czynniki zaint 
przez znanych „dosta 
i staje się tylko. wodą 
sku majątku narodow 


"m najtradikój 
. hależy obliczeni 

Weg), a Taczej | 
DÓW tym celu, są w | 


> (e) W. Niemeżóć n 

i wyższone ceny soli po: 

' (e) „Credito Itali 

| czyć 100 miljonowy ka 
(e) „Elektrownie 

manns - Elektrizitäts - 

e zysku 1, 47m 1 


"O pdeksem daraym. WIER vma W szystkie bowiem. opiareją. się ty 

; +. tub wiecej bystrych kombinacjach. V 
Wegrzech nai jbardziej TOZD! 
me sicda prot. Fellńera. Na ti 


* pracy 6 majątku Galicji w swoim 
4. | feldstein. Wobec jednak sięg 
ardo przewrotu gospodań czego i 


{e „Słone* « ceny BAA w B 
Według dzienników berlińskich, z powod 
wyznaczęnia ceny maksymalnej na sz 


- Dziś o godz.” taj wie 
gościnny występ artystki. sce 
skiej p. Ireny Solskiej 
brała na swój pierwszy wy 


a s P sz „Z ty 
Ją ży. się dzić podać, zyk w przybl 
-| sokości majątku ludowego w Austro - We 
-v grzech. Sam Fellner pisze o tem z widoczną 
3 ; rezygnacją, Nawet ten aż nadto śmiały ucz 
ko: edje włoskiego pisarz ; wystrzega się dzić wszelkich stan 
00, p t. „Prawdziwa miłośćś, olę. w tej H twierdzeń i Pina pasta igo — sta 
"a p. Solska zalicza dó jednej z lo: ; bez cyfr. . 
Pszych y w Swym Tongeknatao, pal N 


lony groszek hodowany W cieplarniach, a 
re cena wynosi 8 marek za funt. | 
(e) Firma „Fryderyka Kruppa“ zamierza” 
założyć w Austrji w Schwarzach (Salzburg 
wielkie zakłady fabryczne; przewidziana je! 
również budowa elektrowni, któraby zużytko- 
wala siłę wodną jednego z. potoków górskich, 
(e) Czeski „Unionbank“ w Pradze z ¢ 
stego zysku 10,21 mil. (r. z. 8,46 mil.) koro: 
rozdziela 95% ii z. 8% Be dywidendy. i 


WYKAZY | BANKOW. 
Stan Banku Rzeszy niemieckiej 


z ia 30 kwietnia aas r.w stosunku do ostat | 
Eu iego wyk: azu (w 1,000 m.): 


4 dłu Według Fellnera wy 
siła ona 81 sierpn 1917 r. dla Austra- 
> b. gier 57,741 miljon r kor. Ale sidle à 
Ea Sajak wee Fara wio. | piejsza cyłry mniej lub więcej cile 
| yek, dnia 14 b. m., w Sali Koncertowej, a mia 
wicie: Aria Zuzanny z „Wesela 
Aria Gldy z „Rigoletta“ i 


Brahmsa, Schumanna i Schuber fortesianie 3 
l fkompaniować będzie znakomita pi i Sy _Własnóść ziemską „oceniał Fellner „przed 


Siemens. YW 4 wojną. w Anstrji na 28,9, na Wegrzech 
Koncert panı Diix bedzie ośtktiią atrakcja 4 183 miljardów. Jak ocenia ją dziś? Ceny | 
artysty czną bieżacego sezonu: konce |, duktów rolnych i leśnych poszły niesly 


też niewątpliwie ściągn'e tłumy public > < w górę, ale w górę poszly też koszty up 


Nad. wyraz j inięresująci Ad ną się Dro- 


stais wszelką wartość. Przejdźmy j je z. ie 
QI l 


Aktywa: | 


. Pozostałe w n eznacznej ilości bilety PH SEE 
, nabycia w „Czytelni Nowości* Alfreda Sroda, $ się kregeoanin a aii ak Zapas kruszczów | 2,464,796 IL 
Dzielna 15. ów Jszy: Z tego złota 2,844,999 


AK 193 

Bilety państw. i kas poż. | 1,5,838,195] -} 70,492 
Banknoty innych banków Tai — 883 
Weksle, czeki i zdyskonto- 

wane obligi skarbowe 
Pożyczki pod zastaw 
Papiery wartościowe 
Różne aktywa  - 


b dnia na dzień zmien- 
i jutro - będzie - nie 


Koncert na „Gniazdo 1 aa. fi 
Dziś o godz, 8 wieczorem w Sali Koner A 4a 
towej przy ul. Dzielnej odbędzie się koncert, < przed wojną w Austrji na 14,9, na Węgrzech 
zorganizowany staraniem komitetu Opiefi nad | na 8,5 miljardów.. Jakkolwiek ustawa o ochro- 
„Gnazdem sierocem łódzkiem*. W koncercie | nie ludzi najemnych przeszkadza podwyższa” | 


o 1,472 | 
36,736 Po | 954 
[1,911,994] — 64,679 


przyjmą udział artyści opery warszawskiej: Ja- 


'dwiga Krużanka (śpiew) i Adam Dobosz. udać RE | Pasywa: | 
oraz p. RZ Bilńsgi . Gorteplan); i Kapitał zakładowy 180,000| baz zmiany 
RECZ 6rwowy 94,825 „bez zmiany 


obiek banknotów ` 
óżne waw ages 


756,222 
Różne pasywa 


| "754567 t 179,583 


Stan Banku M Nngiolskiege 


s dnia 2 maja w stosunka do- ostatniego 
l wykazu (w 1,000 lantów szterlingów). 


X | Reztewy 


Obieg banknotów = + 1,080. 
'otówki 61|-- — 355 

sie 108,862 | — 1,881 
cżący rach. osób prywatn,| 187,652 | — 3,502 
goy rachunek państwa ' 84,873] — 458 
czerwa banknotów 29, 5,|]-- U82 
Naleinoiei od: azalie 1 36,460]— 284 


K > 
LEW 


"GIEŁDY. 


Berlin, 10- maja. Notowanie kursów dewiz za | 
Z dada ateke | 


topo o | amaso] ais 

e e EJ 152.50 # . J88 

* so ~o | 162.25] 162.78 

eień. E wp à a „ | 159.20] 152.75 
Pasa i ui via r 12:39 142.7% 

nym przyjęto. i ki Ski wozi | co stainia 15 hał. | Bulgaria  » + | 79—|- 79.50 
łem IV, PA miej e. wyłoniono PP TS Sh '64 hal. it d Gdzi onstantynopol 5 > | 18.86| 16.95 
wniosek, głoszący „Rada Miejska DIEL 100 KOT SPY UIG FF DAL Li dd Madryt RSE . | 108.— | 104— 
magistrat, aby ten: zredukował płacę d Od HW A ań NADE ei SE E żę) 
ną w domu izolacyjnym tym Wiedes, $ e: Lak o NEEE EAEEREN- A E D 


| Obaki va Berlin .- 150— | 150.— 


re nie ‘kotayataiy z wyżywienia „szpit po 


„ Amsterdam .-  . | 82,—| 824.— 

„ Zurych a |» | 167.50] 167.60 

ow Bolje e | ——| a 

w. Nowy-York EOD i Wan 
4 E wieki JE e WA "r 
: s , cx. Bztokkolm . . «| 244.—]| i |” 

y zajnym przyję i: | i Kupenhagen à . | z2950] 234.80 
a mianowicie postar 3 mia 6 © 8 
i i yeh, 3 maja. iieii 0 8B T6 


sy: na. Londyn 


» Paryk. (02. a | Tay] TB]. 
T Berlin cię a 80.40 jj  .80.— 
5 Wiedeń ds ‘ BOBU) 80:70 
„ Amsterdam , « | 202.20] 201.78 
a Now-York „ . g 4.14 4.16 
Ea Petersburg LIE » 67,— i “n 
» Stokholm „  '„ | 189.80] 1389.76 
|. Koponbagę. 4 | 129,—| 139.— 
wsadzę zgi k. 


| 3 konsole. diete” . o ae DAST 

i enta rosyjska z 1906 +. . . |- 

| renta rosyjska z 1909 r. . | 
Un doj tates Btesl. Corporation” ; 


aore and Uhi ~ 
an Pacilie ; RSE 


j ten ostatni zniknął z rynku, zaś ukazał si zis 4 pio. 5 


wane osoby cywilne w wieku lat 18 do 25 0° 
-charakterze nieposzlakowanym, z ukończoną 


| mi szkoły średniej. 


EEG memme | jęcia do szkoły. 
PY PEER + 
-į podoficerom, którzy odbyli nienaganną 6-cio 
letnią służbę wojskową, odpowiadającej ich 
| uzdolnieniu służby cywilnej państwowej. 


| szkół piechoty, Warszawa, Krakowskie-Przed-- 

* mieście 36, III piętro, w godzinach od 10 do 12 
-1 gd 4 do 6-ej, oraz do głównych urzędów za 
ciągu do wojska polskiego do dnia 12 maja 


60— | nia w szkole policzonym do czynnej Suiby ; 


o | w dniach 10, 11, 14 1 15 maja o godz. 10 rane 
>29 | poczem przyjęci odjadą do szkoły podoficer: ` 


(«w  » Wiedeń — — «, . | 25.— 
E " ab A . 61.80 . 
dł "a "Sztokholm REM " 89.— - 

jw o» Nowy-fork à 204.25 

a Sawajęscję . _ 49.526 49.40 

| | o = b ie w E 
Giełda warszawska. 
10 maja: 


i Rublami nie dokonano dziś żadnych tranzakcyj. 


* +4 Papiery procentowe były w dużym pa popros kursy 
J > 


jednak Roya zmian nia wykaz 


wee | EREDE] 


proc: Obligacje m. War- | 180.— 179.60 


E Ziemak. Ai pół 170.76 Wt 


' zast. Ziemsk. 4 pros, „| I49— | T x 
zasi, m. a , | | i 
. 4 162.50 167.28 162, — 


aj o o | 146.80 


a » a . . è 


* . . a s 


rjo ż 
p Korony 61.10, «120 


Sprawozdanie meteorologiczne 


g- -glównej staeji obserwacyjnej wazszawikiój, ` 


-Data Dai [omp] Pogoda | giie] vrai | Pogoda ae Uwagi : 
| oram | 166 y sasn, ra| 
[vs | 1058] — i 
107V 7 r. 1,9 = wyć 
A akiegła dobie: 


Dość ciepło. 


Zapnwadź na sobotę li-yo maja: 
- Pogoda — ciepło. 


dy. 


soa Szkoła podołicerska. 
+. Celem zabezpieczenia wojsku polskiemu . 


potrzebnej ilości podoficerów, przyjmuje lu-- 


spektorat szkół piechoty wojsk polskich poda: | 


„nia osób cywilnych, chcących się oddać zawo: 
"dowi wojskowemu w charakterze podoficerów . 
` do istniejącej od 6 miesięcy szkoły podoficer 


skiej. z 
-Do szkoły podoficerskiej będą przyjmo- 
szkołą ludową, miejską, lub dwóia klasa- 


-Kandydaci muszą się zobowiązać do. baio 
letniej służby wojskowej licząc od dnia Przy- 


Jest przewidzianem staranie zawarowania 


Podania należy wnosić do Inspektoratu 


1918 r. 
Do podania należy dołączyć: ; T 
- 1. Metrykę urodzenia, względnie inny b ES 
kument stwierdzający datę i ‘miejsce urodze- 
2. Świadectwo niekaralności wystawione 


| przez władze miejscowe (milicję, magistrat, t 
Sz = gminny i t. p.). 


3. Świadectwo szkolne. 
4. Zalegalizowane pozwolenie rodziców, 


pa. opiekunów dla tych kandy: datów, któ L - 


nie ukończyli 21 lat życia. i 
2 Własnoręcznie napisany życiorys, 
: 6. Zobowiązanie do Grcio letniej służby | 


wojskowej. z 
“Po odpowiedniem ukończeniu szkoły pod. 


| oficerskiej otrzyma uczeń szkoły stopień pod: - 


oficerski. Uczniom, którzy nie odpowiedzą . 
wymaganiom szkoły, zostanie czas przebywa- 


wojskowej. 


Termin wnoszenia podań do dn. 12 ma 
1918 r. 


-Przegląd wojskowo - lekarski odb gdzie s RE 


„skiej. w Ostrowiu. | 
| = S podp. Leon Berbecki ; 

- pułkownik i Inspektor szkół pio 

E choty. p polski Wi 


KA 


o pyt 


z no | T łe | f 
fon e | 


| w tych dniach przeniesiony został | 

| do nowourządzonego pomieszczenia 

JW gmachu Grand-Hotelu. 
POLECA , || 

| wielki wybór biżuterji | 

 ì zegarków | 2o f ka bani seang asus atuna” 

p EEPE aaeh firm. € D T E£BLE | Por „000 830.000 |= 

z OIL ody PRA BRB 1 ./ SASA | 87 0,009 850,009 


nar'alnie 
209 900 100, g60 
"78.000 (i t. d: 


, MNE gia 


|rzyjmuje od 
5—7 w., w niedz 


ma Ta — 
: SCE 


W Rudzie Pabjaniekiej, 


na Czarnej drodze, została otwarta mleczarnia || 


= ROMANOW, =| 


druga willa od stacji. Tamże pokoje iebiówajć z ca- 
łodziennem utrzymaniem. 


iotrowiey 


zmienił zodsiay przyjęć na 
od 2 da 4 po połud. 


Piotrkowska 164. 


gą 51 4.40 


klasy wysyłam 
el; | 
0— za cały loš; 
5 — za nół losu, 

| 7a ćwierć tòst. 


w. [I Dr L „PRYBULSKI | 


.|chozoby skó: ne, wenefycź 
nei włosów. - 
Godz. przyjęć: 01 8 -21o0d 4—8, 
dla pafi od 5—6 wiecz. 


ni . Zawadzka Ne 1, róg Piotrke 
*2077—10—1 re 


L Saarow | 


„|.po powrocie z Rosji, wzno- 
|... wił przyjęcia. i 

| Choroby wewnętrz. i kobieca. 
{> Piotrkowska 82, — 
* Przyjęcia od oo i od 4—7,.. 
3028—10- í 


3174 10-1 


- 8-kl. filologiczne gimnazjum żeńskie 


MARJI HOCHSZIEINOWEJ 


W Łodzi, Wółcz iska 23. 


Egzaminy wstępne odbędą się: 12, 18 i 14 ma- 
ja oraz 2, 8 i 4 czerwca, ` 
Zapisy codziennie w godzinach szkolnych i oà : 
. godz, 5 i pół do 7 wiecz, | PZ 


przeprowadzki na tis 


. przyjmuje © | 3171- ar 
Dom Ekspedycyjny 


finkenstein, Deyman i S- ka| 
Lódź, Krótka 5. 


Kaca się o LE zamówienia. 


_. Aktualne zdjęcia z placu boju. 


Początek ostatniego przedst., 0 9 w. 
335541 


m: varil przyjecia. m | 
Choroby uszu i nosa; gardła Ę 
— i chirurgja. | 4 
Czasowo przyjmuje Piotr- 


ROWRZA Nr. 118. od 4—6 p. p. 
- 256: t 


|" 3, Szerow icz 
Nowy Rynek „ARP 
oróby kobiece, wewnętrz- 
— ne i dzieci. —. 


od EE 6. 
-i a odr —a-tE 


Kabaret „COLOSEUM” 5; 
3127 3 l ul. Zachodnia 53, 

WyLlizo do LS-gO© ma ai a. 
Spieszcie zobaczyć, usłyszeć i podziwiać atrakcję 
pierwszorzędną, wszedówiarawą artystkę 


przezwaną stówiełsni: Tyrolu z jej tresowanym psem 
Mukki oraz ośm innych numerów programowych. | 
Początek punktualnie. 0 godz.” 8 i pół wieczorem. 


"Starszy chło 


mogący porozumieć rig po niemiecku do łatwej, lecz 
odpowiedzialnej pracy potrzebny. 

_ Zgłoszenia z odpisami świadectw składać w Adm. 
ak wod M) A 


Zeńskie. Gimnazjum Zydowskie A h 
Towarzystwa żydowskich szkół Średnich w Łodzi | 


Egzaminy dla nowowstępujących rozpoczną się 
"81 maja 1/18 r. o godz. 6 po poł. = Przypusz- 

| -czone będą uczennice do -klas wstępnych A 
“RB, C oraz do klas gimnazjalnych. LU. II, IV 
i V Zapisy przyjmuje kancelarja codziennie _ | 
od 10 do 1 ej Pasaż Majera Nr. 7—9. g| 
Szkoła w przyszłym roku. pkoi mieścić się © 
bę dzie w SK PPS ul. e eiae] L 7 


Zakład jubilerski i 4 
zegarmistrzowski 


A. Lewkowiez i S-ka 
— Piotrkowska 89 —| 


orzyjmuje wszeikie roboty i ku- 
puje starą. biżuterję remen | 
na nowe. RA 


| Języka: angielskiego 


udziela rutynowany . profe- 
soz. Zołoszenia w adminsta. 
ERAT Eep > wPPRL 


HAL 80% 


| Potrzebne 4 6 do 10 
tysięcy Marek 


na pierwszy numer hinoteki. 
Adik w „Godz. sub, „P,A.G.* 
3013—4 


 |gajlepszych, gatankówe: CQe 
dzienńie świeże. — 


 |Kutner, Zgie wska 14 
| NIs6 3 


r gp Handlowa = 


tói ego Tiwirzyya spia gej trwj Losy Loterji klasowej Mi j | 


Egzaminy wstępne do klasy. oj wstępnej wyższej Na luwalidó x Wojennych łn 
jrozpoczną się dnia 27 maja r. b. — dọ l-szej kiasy —| 
uje kanoiycja. Szkoły godziennie polsoają: do 
i G. Grze ik, S. Sowiak. 


! endai nr. 10. [gt 


Różne mieszkania:. 


okoje z kuchnią, 1 pokój a kuchnią i pojedyńcze 0- | 
koje są do wynajęcia od zaraz lub od 1-go lipca. Naf niżsm 


żądanie z oświetleniem elektrycznem. 


Lipowa Ti, (obok Andrzeja). Stróż wskaże, | 
38383 3 1 


Podania przy 
w godzinach bie 


4 


ERGEG = | Fapionia i, , Mas z miekie 3 rzódatia aH ewezet I tj! Bal o SE 31 e tram- 
! naniń duń i for tepian pres, hey na 3 5 Tamże 3. 46 gorze dżierin.e| | | Pot 0 trzeba 18. bi „od. LR >. : dom $ 

l HOSZEDIA moine j|chfa, do spzzedania. Widzewska | šwieże mleko kozie. Przejazd 75. 2 |stwo maig te, które pracov ił, drzew 
à GE AETR 3'2 f-|orzy nas aniu proszku „Pa- ñen) da 


S[k 88, m. 17, od 2 po pol 


ło 150, sa- 
szystko otoczo ie bare 
- bardzo. odpowiedn:e 
cię lub zakład ojrode 


8918 — 4-8 
spnidy zrzebiemi szaię do 
Garni m ks'ążek, " zegar ścietń- 

ny, pałki do poryer, frak, esiin- 


„Jlatvnś. Fożen: P.otrkowśk 


UJ wózek - ETTITA gu- 

Kr zesło mowe koła, gumowa 
'boduszka-wiżnek do sprzedania. 
 Połudn owa 20, m. 15. . 8186—32 


ida EE 


bie z 3 pokoji. Główna 9 m. 14 


R Polko i n a ? l żŻsza wiadomość: Go- 
~ 8087... 5.1 | der, rosyjskie książki dekarskie, ta 2 pohojë, werandy i opra » 
pae aoi wyjeżdżając sprzedam, Di 19. Lol INISKO, kughynić i w Gałków» |- iw Pabianic ich 
ne: marja Kubicka przyje. KUCH Stas 
a moi uł. Piotrkow- Me As ann ju 34da ku, przy płancie, na Wikdon zu ao b PSIA 
ska = 199 m. —g1 Ve =- ien ga do w ńajęć. a. domość na « z 
:0:6—8-! (oap. ra ywa Wy wo silę. | niejscu. PUT OT SUW A Szulca 87, m. 17, , 0d 8—9 w. 


B 55 4]. 


od maja, mogę nrziy- 
iąć pałą iub dwoje dzieci, albo 
dorosła osobę ra $ Ót i miesz- 
kanie, Cena przystębna. Wiado- 
mość; Piotrkowska Na 80, front, 
Il piętro, od godz. 2—4 po sot 
3841-38 


> È 2 morgi zie» 
U spi zadania > mi m i mori zie 
inwent rzem, (6 w orst od | 
} Oraz dom 8 piętrowy w 
eściu. Bliższych imformaeji 
Pre 52 Prze 
sA A22B— 1) 


-88405, 60171, 60715, 
działu 2-g0 Łódzkie. 
„Akc. Tow. ena 
Mejera or H 


„owego z kaucją. Tylko rutyno= > 
waai reflektanci mógą Się zgła-. 
szać. Oferty składać w koopera- 
tyw.e CA Ea 
ska +82, | 0 3 80 — 


OJNAWIA, arasoie Tepa- 
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